
~zrsfa j 6 strón. 

szcz 
Polski, katoli~ki, bezpartyjny dziennik . dla.:: wa_~itiic.h ({~o~ 

t,~co1zremde T. wyjąłliiem niedziel i świąt. 
Czter l>oz; płatne uodatlu tgodnio-: 

Przyjaciel Rolnika, Ognisko Domowe (dla rodzin), 
Przegląd Tygodnie.wy (Ilustr.) i Ark11S% p~"-~ciowy. -~.!. :t40, 

Życie i teorje. 
trndne zadania konferencji brytyjskiego imperjum, 
kt6r~ traci swą i ednolitość z powodu rozrostu sprze• 

cznych interesów poszczególnych części. 

Londyn. (Koresp. własna). 

t:os czwartej części kuli ziemski-ej leży w r~­
ka,,ch kiilku panów, reprezentujących na konferencji 
Impe:rjum Brytyjskiego kraje Europy, Ameryki, Azji, 
Afryki i AustraJji, nad któremt powt-ewa sztandar 
Albionu. 

Co łączy dziś Dominja z Metr:>polją? Ciekawe 
io zagadnienie hezskutecznfo usiłowali r:izstrzygnąć 
uczeni i politycy. Imperjum Brytyjskiie me jest już 
federa.cją. Więzy, łączące Kanadę, Austr.alh lub Po­
łudniową Afrykę· z Wielką Brytanją są bardz,:) luźne, 
nieomal :1i-euchwytn~. Dominja p:>si.ad.ają swe zu­
pełnie :iiezaileżne rządy, własne finanse i armję, włas­
ną maa-y:1arkę i odrębną gos1ndarkę. Jedynem wi­
do,~znem :1azewn<1trz ogniwem, łączącem wszystkie 
ki.raje - jest kr61; kcz i w tym wypadku podc-ią­
gnięci•e Imperjum pod pojęcie u:,ji pers:inalnej rów­
ni•~ż odpada. Cóż więc łączy Domi:ija z Anglją, 
jeśli nie wspól::ly język - boć i Ameryk.anie mó­
wi~ po angielsku, - jeśli :1j,e wspólna tradycja po­
chodzenia, - skor·:> w Afryce PołudnioW':j prym 
d1ie-rżą bo,erzy, a \V Kanadzie nader poważną ro1-ę 
odgnwają Francuzi? 

Istniejącą lukę, :z. której mało kto zda~ s,:,bie 
;prawę, ma zapełnić konfercncj8. Imperjum. Osią o­
brad są nie sprawy polity-::zno - k:mstytucyjne. te bo­
wiem w większym stopniu uzakmj.one są :xi ustalenta 
wspólnej polityk gosp:xiarczej. Jest to jedyny -
i zresztą najbardziej pewny - pomysł, mogący zce­
mentować jedność Imperjum, dziś już istniejącą je­
dynie siłą inen:j1. Odgrodz~nre się od reszty świata 
murem celnym przy jednoczesne;n ustaleniu zasady 
wolnego handlu wewnątrz Imperjum, - oto, zda­
nilem tutejszych „krzyżowych ryeerzy Imp-erjum" je­
dyny ratunek. 

Bezrobocie przestało być już groźncm meme;ib. 
Jorzej - przeistoczył•::> się w istną kabstrofę. \Y/i 
Anglji lkzba pozostających bez pracy przekrvezyh 
,,,r-ekordową" cyfrę 2-ch mi•Ijonów i wzrasta :iicu­
stan:1~. Dziś już siedmiu pracujących utrzymuje jed­
nego bezrobJt:iego. 0.'.)minja, które nie znały dotąd 
bezrobocia, rostały; nawiedzone ~ą ru.jgorszą plagą 
doby poW10jenriej. Kanada, Australja i Nowa Z-e­
landja wstrzymały dopływ imigr.r1t6w, a w niektó­
rych dzielnicach dombjalnych wypłam.ne są już 
wysokie kwoty tytutem zasiłków. 

Kardynal::lem zagadnieniem konferencji jest prze­
to odn·aJezienie dróg wyjścia. Za jedvny ratunek u­
ważane jest stworzenie, jeśli już nie }ed11ośel cel:r.-ej. 
to chociażby „przywilejów im,perjalnych" (Imperi.3.1 
P,r,efera,ce), na mocy których towary międzyimper­
jai!ne korzystałyby ze zniżek celnych przy ogólnej t.1-
ryfre protekcyjnej. Wó;11czas I(aruadia, posiadająca 
,,rzes7ło 4 mi~jony buszli pszenky i n1emniejszą 1bM 
żyta do zbycia, znafazłaby łatwo odbiorców w An­
gdji, nabywającej _dotąd zbo~ na lrontynencie euro­
pejski1m. Podobme. rzc,cz. m1ałaby się z drzewem, 
z australijskiem mięsem t owocamt., sbW'el!ll, - z 1
wszystkiem tern, co mcirop::>lja konsu:nuje. Wzamm 
angielski węgiel, st.~! i to~airy ~vłókie:mkze, wy~­
szy się konkure'.'ICJI Stanow ZtdmOCZl~ych, NJfm'ICC 
i Japonji, zawojte>wałyby rynki ImiperJu1:'. 

Sprawa ta, jakkolwiek prosta napnor, przedsta­
wia się dość skomplilmwanie. Jeślt pp. Bennett, Seu-l­
lin i ge:1 Hertzog w imieniu Kanady., Australji 1 
Afryki Południowej deklarują g.:,tow::>śc utworZ!e!:lm 
owej .. unji cel:iej" (jakkolwiek z całym szeregiem 
zastrzeżeń d'la rodzimej produkcji przemysbwej), ro­
h-?tniczy rząd M1g,l,ii 7..achowuje w_ t)711 . względzie 
w1ielką rez,erw~. Nie należy zapominac. z: J_...łbour 
P~ty po;Vstata z szeregów lewicy liber.1lneJ, t du~~ 
„lc11sse,zfa1ye'yzmu" pokutuje jeszcze w. umysłach JeJ 
przewodcow. Do oba.w, że WJ}f':)\vadzeme cet WW<?2l:>­
wych wvwota drożyzn·ę, u:1iemQz!iwiając roł>1tn1ko­
wi a,ngielskiemu utrzyma:1ie st.lnd1rd of life, przyłą­
czają się róymież :,ie:mni,ej poważne momenty t3ktycz­
:te. Zerwanie bowiem z polityką w'.llnego handlu. ?Y· 
łoby w oczach liberałów taką hemzją, ~ odmÓW'lltby 
,oni !1a przyszłość wszelkieg::> poparci.i r.ządt:>Wl Mac 

bJCZYZNĘ BUDUJE "'S~ 
~PEł.NIANlEM OBOWIĄZKU!# 

Leszno. czwartek dnia 16 października 1930 r-. 

Dona.Ida. Bez pomocy „języczka. p;3rhme-:1tarnego" 
gabinet upadłby. Toteż w kąt idą wskaza:1iia prak­
tyczne, Łeorja tryumfuj-e. 

Dairemne są :-iawol)'\vJ.ni.1 prasy kons?rwatyw"llł'.i, 
\V pier\vszym rzędzie pism lorda Beaverbro:>k.3.. Do­
wodzenia, że za murem celnym prze,..-nysł się rozwi 
nie, pojemność wewnętrznegi) rynku konsumcyjnego 
wzrośnie i bezrołncic przez to zmaleje, nap,:,tykają 
stanowczy opór, p:rzedewszystkiiam w ,)sobie Sn,)w­
dena, który twierdzi, ~ dopóki on dzierży lducz •::>d 

~~-cac 'l:Drftkarnla l.eszczyUh s~ • s 1: 
1:1'Adrea reclakcji. administracji: 

l.eszno (Woj. Po:m.) uL Wolności 21. TeL 61 • 
Warunki prenumeraty i ogłoszeń na. ostatniej stro• 
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skarbca państwowiego, Anglicy me będą ,,gr.a~ 
w swej wolności kup)wania, gdzie sobie ży_cza. Za.&3-
dom stało się zadQśf, a-le czy portyki ta znajdzj,e 
oddźwi-ęk w szerszych masach robotrfcrych, - nia 
to otrzymają odpowiedź m~nistl"t::>wie a donxznym 
kongil"esie Labour Party w Uandudoo. 

W każdymbadź razie od decyzy" konferencf Im­
perjrnm Brytyjskiego zależy nietylko sytuacja gospo­
d.aa-cza biorących w niej udz:iiał krajów, lecz i cał-i!j 
kuli zi•emskiej. L. H. 

Ech~ i skutki wiadomości o usiłowanym zamachu. 
Akcja władz, wrażenia, odruchy. oświadczenia i sprzeczne głosy prasy. 

Dalsu aresztowani!a. Nocy dziskjszej został a­
resztowany na terenie województwa warszawski.egi) 
b. poseł PPS. CKW. Ch0dyński. P. Ch:idyński był 
organizatorem milicj1 partyjnej PPS. CKW. - DJ.lsz-e 
aresztowania i rewizje wśród członków mil1icjii. trwają. 
B. posła Chodyński1ego aresztowa.n,0 w Białej Pod­
laskiej i przewieziono samochodem d) ,Wiairs21łwy. 

Rozruchy. Częstoch:>wa, 14. 10. (PAT.) Wiado­
mość o uda.remnieniu plan'.:>wancgo za.machu na Mar­
szałka Piłsudski,cgo wywołała w Częstochowie •::>­
PTomne poruszenie. W godzi,Mch pop::>łudniowych ze­
brat się na p!.acu ratuszowym kilkutysię.czny tłum, 
który po kilku zaiimprowiz.:iwanych p:rzemów'ie:1fa,ch 
urządził demonstrację przeciwko Magistrabw1 i zde­
molował lokal biura okręg::>wego P. P. S. C. I(. W. 
W ciągu popołudnia spokój w mJeśde został pa-zy­
wrócony. 

Uchwały P. P. S. Jak donosi dzis. ,,A.B.C." 
ogłos2i'.lno po:1iższą u-chwałę Okręgowego l(,omJtetu 
P. P. S.: 

,,O. I(. R. P. P. S. z oburzeniem protestuje prze­
ciwko prowokatorskim wiadl::>mośdom, zaw,artym 
w pół- urzędowej „Iskrze", ogłoszonej w d1'.>­
datku nadzwycz.aj:1ym „l(urjerJ. Porannego", dotyczą­
cym ostatnich aresztowań szeregu towarzyszy. O. 
I(. R. P. P. S. piętuje nikczeime1ie insynuacje i wy­
raża całkowite Z3.Ufanie swe ostat.,h aresztowanym to­
warzyszom". 

,,Rohotnik" wa:rsz. :>rgan PPS. w artykule p. t. 
.,Niesłychana prowokacja „Kurjera furainllll(:go". -
Plotka o rzek001ym zamachu na marsz. Piłrndski,ego" 
pisze: ,,l(urjer Poranny" do opisu aresztowań d1Jd:aje 
cxi si-ebie łajdacką denuacjocję, że aresztowani bwa­
rzysze - ludzie niewinni - jakoby przygotowywali 
jal<lś rzekomo zamach na p. pr~mjcra Piłsud- • 
sk:i,ego co ja.k:Dby zdr-adzić już miało d1xhodzenie 
pohlcyjne. Ta prowokacja „l(urjeria Porannego", jest 
tak potworną, że jaklrolwiek po pxlobnych zbirach 
prasowych wszystkiego oczekiwać można, b prziedeż 
na widok tego bezdenlllego łajda.ctwia ogarnąć mus.i 
zdumienie. Do jakich dalszych pra.:dsi,ęw:zięć służyć 
ma ta prowoklacja, przewyższająca swym cyniizmetn 
nawet to: do czego zdol,ną by.fa ochrom. carska. 

„Kl!!'jer Poranny" pisze 1111. in. że: ,,Jak wynika 
z podanych ponraej informacyj o d10tychczasowym 
stame dochodzeń. mamy do czynienia z przejawem 
psychozy wyłącmi.e jednostkbwej, analogicznej, d!o tej, 
która opętała umysł Ehligjusz.4 Niewiadomskiego w 
grudniu 1922 roku, z tą róźnką, że tYlITl razem obłę­
aoW'i tej psychozy uległa Jednostka z przeciwległego 
bieguna skrajności fanatyzmów partyjnych". ,,Osoba 
natomiast fanatylra, który odważył si-ę knuć przej­
mujące grozą p!iany, przedstawiła się tem ·smutniiej, ze 
u zarania życia n.atlieżał do tych „boj,~", których 
dumą byt ud-ział w walce z najeźdźoami i chfubU 
się udziaJffll w z.amachu na Ska.łona, rana, otrzymaną 
w walce z kozakami i katorgą". 

,,Ga.uta Połska", któru. we wczorajszym numerze 
zdobvła si~ zaledwie na krótką wzmiankę poświęca 
w dzisiejszem wydaniu danej sprawie praw1,e całą 
1-szą a i:2:ęściowo 2 : 4-tą stmn-ę. Na piierws.zenn 
planie artykuł p. J. I(. Baindrowskrego p. t. ,,Tb On!" 
da.1ej odez<J:-a p. Siieroszewskiteg:> do robotników itd. 
Między innemi jest n.a 1-szej (dzis. wyd.) komumkat 
P. A. T. podany pl"2leZ „Głos" nasz już WC2J'.ln'!:j. 

„Kurjer Czerwony''. ,,Wczorajsz-1! i1 dzisiejsze 
rildomości di:ltyczące udaremnionej akcji terorystycz­
nej, w jaskraw-em świet1e faktów stawiają tę n-ie!1bta­
ganą prawdę, że kio S,iej_e :w.iia,tr. i pgień ~a, 
ten .zhaa ~ · · -~-

,,Nikt z obyw·ater. najgtębiej n-aWct wstrząśruę­
tych wiieścią o planowanym zamachu, nie d,:,puszcz.a 
myś.U o tern, ab:v ów zamysł zbrodniczy st.at w jafu. 
kolwi,o--k. związku z intencją „okręg,:>wych" lub „o.;n­
traJnych" wład'Z tej grupy partyjnej. do której za­
lii.ez,a siebie Jagod'Ziński, gł6wny O!'ga.nizator zamachu„ 

,.Exp:ress Poranny" pisze o sp::>ntanicznej owacji. 
„Późnym wieczorem w poniedziałek, gd_• mias ,J było 
już poruszone wiadQmością o udaremni.eniu zama­
chu i wykryciu spisko\~·ców, pojawił s ~ nagłe n2 
głównych ulicach miasta otw3rly samochód, wi3Zący 
Marszałka Piłsudskiego \v to~'3.Ti:ystwie adjutanta 
Marszałek Piłsudski jechat po skoń{7}Jnej pracy z 
prezydjum Rady min'strów do BclWcdern przez Kra­
kowskie Przedm\:.~cie i Al. Ujazdowskie. :\VI f)C'\V'nej 
chwili, gdy na Now, m świecie utworzył Słę zat,::,r 
z taksówek i. samochód musiał zwolnić, licznie zgr,:r 
madzona p·ibtliczność urządziła p. :łrszafloJwi spon­
taniczną owację". 

,,Kurje-r Poznański" po<lkreśia taimitt1 ·,c2ość spr.l 
wy; wspomi,na o Sul,ejówku (zamachu, którego me 
było - 1926) i zaopatruje słJ"';'J() zalnach i zama.. 
chowcy w cudzysró Notatka twczorajsre wydanie 
wiecz.) ,,I(. P." pod tytułem „od redakcf" brzmi 
jak następuje: ,,Cab Spt"awa wygłąda t.ajemri:iax>. 
Oby śledztwo sądowe przeprowadzone mstało jak 
najszybciej i jak najszybciej uJawn.ioną została praw­
da. Spoteczeństwo było już nieraz abnmowane W'ieś­
ciamJ i zamachach". J...ióre następnie rozwiały si~ cał­
kowicie. Ptzypominamy . alianny z :naja roku 1926 
na temat :,zam.1chu" na Józefa Piłsudskiego w wilfl 
jego w Sule.iówku. - na temat „zamachu", ocego 
nile byto. Doświadczeniem tern pouczeni, czekamy 
na śLedztwo sądowe i jego wyniki. Dobr.J państwa: 
polski.iego wymaga, by prawda przez itnstantję są­
dową ustalona z.ostab. jak najszybciej". 

Termin zamachu. Według wczorajszych wiado­
mości projekn0wano zamach na 16 bm. • at"Xlliast 
dzis. wiadomości mówią jako o ternnnie o 10 b:n. 
(czy&i ubiegły piątek). Między in. ,,Express Poranny" 
pis-2,e: ,,Marszałek Piłsudski wysłuchał wszystloch 
szcziegół6w i w najlepszem usposobieniu usik>wał 
odtworzyć w pJ.międ okoliiczności, wśród który-c 
krytycznego dnia, t. j. w :piątek dn. 10 paździc:rn1 
z powodu nawału pracy zrniechał zamiaru wyj~ 
z pirezydjum Rady min:strów do Be!fwederuu. 

Agitacja hodurowców. 
(KAP.) Hodurowcy z t. zw. kościoła narodioweĘt 

WZOll()gli w obecnym czasie w różnych stron.acn 
Polski swoją agitację, przyczem rzucają Wlł!kszerm 
kW>Oltlmlli na opłacanie agitatorów. dzierżawę lokali ·, 
t. p. Pooieważ agitacja odbywa SILę przed.ew zyst­
kiem tam, gd?:Ji.c są zwolooniicy partyj radykal:nych, 
których prasa udziela agit.a.ej[ sekciarskiej silnego 
poparci.a, nń.e lrudlno domyślić się p,ieni~żnego źroo• 
ł.a obecnej agitacj!J. sekciarskiej i: wyborcze.i zarazem. 

N a Pomorzu hoduro'\\·cy zwróci.li Sl,ę o poparcie 
nawet do pl',ole.sla,nlów ł Niem.ców. Władze atoli 
państwowe poznały się już na dążnościach hódu­
rowców i brataniu się ich z partj ami wyivroLov.·emi 
i zabl'loniły na<luż:nYanla. naz,'°'iska p. mars.zalką 
Pilsudsk-iego 111a szyldach 1 nap,israch. 

Z ostatnie1 chwili 
. llanon ~nh w mm. komunika('ji. 

W ars z a w a, 15. 10. W obce przejścla na em.t 
ryturę dyrektora departamentu ruchu w min.. ko­
munikacj1, ~ż. .\. Frn.nka, kicr•owoictwo tego de­
partamentu objął dotychczasowy dj re~wr ol·ręPIO­
wej dyrekcji kolejo 1i"c.'j w Krakowie ~nż. Grono ~-. 

B. dyrektor h,lllk nalmniasl objął klerowm­
~ billlJll ~ty;St.}p.p.eg,q m;iw~wra:w:a. ~beih 



Act j n,. tra J 
Dn::karn1 Lesz z✓ ńsk1. ... 1 ~Spół z:ern·a z odp. og,. 

czwaneR:, crn. ro. pa~t121err111rm-.r•~tn-:. 

Od zw omit t Dnia Katoli kiego w Wielkopolsce. 
(! 'AP.) Z kt'ku 'rC:d ,f doszł..1 11„1c, wiado:11,Jsć, 

od nL(Ln, ,!,\. bo tJl,ed, <= ,cl ki'.ku1ustu dni pow­
t r1.an:: i"- t 1-· 11lJshch i '\. ioslo~h , 1felkor;,Jlskt kró-t­
\1: \'C.'.l"'tn•~: ,,My ·• pi~'."\\·szych szeregach"! 

jJk zdob'.iś:ny stw;,e::dzi ',_ wezwanie to k:Jlpo!·­• o\,·cm:: jest·z zapałem przez młodzież. nr~a.nizowaną ._., Stowa-rzyszeniach J\l!odz:eży Po!s1:i.cj, jako odez\v· 
1; l hasło YII .. Dni..1 K1to-lickieg,J": .,Czyn katol1cki". VlI Dzie:'! kato!'cki, jak już donJsiJi;;ny, ohch:i­
(łzić będzie cała \Vic!kopobka w ni1t:dzi::lę., cln. 26-gJ 
pździernika br 1 ·k więc dziwnego, że z po~~Jdu 
t··ćtki ~go okresu czasu, jaki n 1 dzieli Jd tej m.an.ife­fLrcji, młodzież zabrała się do pracy, \':ryznacz,::mej ~j przez komitety parafjalne VII. Dn.i.:1. !~atoli.ck1eg,), 
t;h;ąc ze zwykłą sobie cnergją i zapałem jak mj-
1,i In :ej zamanifestować swe katolickie zasady. 

Przekonani jesteśmy, że udział około dwudziestu 

tysięcy członków Stowairzys~eń Młodzieży Po,f1sl;.i.ej z WieJ.kopolski pirzyczyni się do podniesi-ema. wspa­niałości obchodu VII. Dnia k:atolkki-eg,J. 
Zainteresowa:re VII. !)-1.:,P!Ji! k.:tto:l:ick1m :\Jś11 k Do biura Komitetu wpływają mdzi,enni 1e liczne zgło­szenia kom;tetów par.afj,alnych, z prowincji. K:>mikt 

poznański ustalił prograrm dnia na tniast,J Poznań, mianowide: uroczyste nabożs:ństwo z ok0Eczn::iśc1,o­wem kazaniem, ak.3.d'Cmja na auli Uniwersytetu po­
zna.ńskiego z przemówi-eni,em JEm. Ks. Kardynałia Prymasa, wklka zbiórka ulkzna na c2le kt:1tolkkie. 

Celem ułatwienia w urządzaniu wi-ec-zornic Komi­tet w-ydał broszurkę z materjał,em n.a obch)dy Dni1 
katolickiego, wykłady oraz phk:at propagandowy, 1ldó­re zamawiać możn,1 w biurze I(omitctu „Dr:1a Kt1b-

l l-ickiego", Poznań, A1. M31rcinkrnvski,ego 22, III. p,ię­
tro, pok. Nr. 65. 

Ru h prz dwyborczy - informacje i odgłosy. 
Z.awotlBwl · p,iJslowie. ,,~ 'ie bardziej z,namieruneg,o ula ukkdu i życia naszych :-partyj, tak przcmo:Żlnn, grajqcych rolę w sejmach d-otychczas,owych, ltliż -ch!l.-1tukt~r list partyjnych, zliożonych komisarzowi wy­

borcż 'IDU. 
Listy te świudćzą. niezbicie, jak dalece .tamknic;ly sam w s.obi:e, jak dalece od spolcczeńs.twa odgr,o-~m­oy, jak ściśle poręką asekuracji wzajemnej zw:1.ą­zuny jest ów światek poselski, który jeszcze n1edaw-1w nosit dumne mian-o .,suwerenów•', 1 ~i~gal po wyląaną ;vłndlę nar! krajem. 
Najlypowsza po-d tym wzglf-d~m jest lista t. zw. ,,Centr,0lewu'·. 
Na pierw.szych tlzies;i<:ciu micjsc:1ch ł1;j listy nte inu,itlu,jemy 001H jedneg0 naz,viska nowego. 
Cała transza - bo sami starzv maJomi. Sam1. ,,zawodo,v{'.y'· p,oslowa:nia". ( .. Kurjcr Czerw.:rny"). W dlobr!łłlem towarzyshne żyd'ów 1 N1emeów. Na liście pańsh, owej centr,olewu czytamy śwród pl-crwszych ctterdziestu lrnndydatów mtzw•iska na­~l~puj ących enperowców: na piqtem miejscu fan 'Stanisla 1v .Tank-owski (tuż za n,1m na miejsieu szó­stem żyd-socjaU la, Dr. Herman Licberm0in). na 10 .nicjscu Loon Leśniewsl,l. na 20„tcm mie_is.cu Mik0ła.i Nader z PożinMia (przed nim n::i. l;"i-tem miejscu żyd­so-cj.. Hermrun Di rnnd, za nim na 26 mI.Cjsc. niem. per-owiec Frt1nc1s1..ek K,v1ecil'iski. tuz za nim (na 33 mi,c.iscu s-ocjah t1 niemiecki Artur Kro,nig. Li ·te; uJ.oż,:,oo w ten sposób, że na 40 pierwszych miejsc zajmuią. socjaliści po-1 cy (PPS) 9 miejsc, 'Stronnidwo Chłop kie 9. Wyzwolenie 10. \Vil,os,owcy 5, NPR. 5 i Niemiecki Partja Socjalistyczna 2. Na liście r17-te miejsce) fiquntje także oslawi 101ny wróg K•ości,ola rzymsko-katolickieg,o p. Putek, który w czasie debatv nad ratyfikacją konkorrdalu rzucał port ('d ·esem tolicy Ap,ost. najokropiI1iejsze •obelgi 

fl razem z lewicą podpasał priojekt reformy Kon­stvlucji. żądaiąc wpr,owadzcni, riozdzialu Kośdola ort pMistwa i szkół bezwyz:n Lowych. 

Ażeby uprzyton111ić cnpcDowcóm całą ohyclG s,o­juszu, zawartego przez ich przywódców z lewką, poda:my w swoim czaSJie ·wyjątk'l z r,iopLsów róż:nych lewioowych bezboż.ników, 111a których gLosować bę­dzie każd:' kto -ods:'.l swój glios n:i centrolew. 
(,,Dz:ic:rnnik I3ydg,oski";. 

.:\farsz clio Sejinu? Zbliż101na do endecji prr,sa p,o­dała w ·ostat:nim tygodniu tło publlLcz.:ncj w1ad1omości wieść sensacyjlllq - ml,odz,i. Ooozu \ViLclkiej Polski 
mają wejść grcmju1nie tl,o prt)·s~łe~o Sejmu. Jalw d,owćd wysoki-eh kwal'ifikacjt przyszłych parlamen­tarzystów podawaną jest w~eke ,owocna praca mło­dych w Bratni.n.kach 1 l-:nchn1.ach a,rndcmickicli. 

.,\Vszyst 1ziB insl.rtuc,it.: samopom'l,c.:ow'.., oraz o­gólr10-akadcmickic s1 kier,owa;;1c przez mI,odzicż na­rodową' - pisze rozcsla:ny d0 JJr:.!sy specjalny ko­munikat. ,.r.:~ wlaśnte ml,odó Indzie, .zg;rupowani 
w,ok,oł,o Stronn. Naro 1. i Obozu \Viel1,1ej P,o1ski 
mnją we.iść d•o życia parl::unc:!1 tar:nerr,o. N ale:ży oce­nić w całej pcln/J. don1rs',ość tc.70 w,·tlwzAni'l.". 

Co d,o nas rozumiemy nic lylko je;~o d:)nLusbść lecz równi.eż 1 sens ukryty. Zdajemy s•o}JlC s_praw<; że jest to, nies.lel_v t. zw. ,,karne przc11.ics1enic''. Ku­bek p~ołunu -os'odzonY lukrecją. 
...Niema w1r.c n1:::: clziwneg,o, że s:1 przeno,szcni na i,n..ny teren 1 tak w p,ojc;_c1u O. \V. P. sh1zn,ny ina zagładę. Owup'.l bowi~m ni,c żywi i:aclnych zht­dzeń co do p::1rlament,,r;-·zmu. Na p,oufnych zcbra­nin„ch wt::ljcmn1czonych wys;~yuzan~; jest 1. sejm, 1 prawa wyborcze, i w,oln,oś{\ 1 dcmokr:::cjn. Znrow1110 wielk1m ,oboźnym, jak 1 ciur,om -0hoz1owym •;nią się jednakcnvo wz,ory w oskie, przeniesione z n;::d sl1one­<'Z1ncgo L,go :\frQ"gi,ore n '.1 s,'.::i.ra Wiselk(: 1 lrnhvy \Vieprz. :'\ikt z Owuny r,lc zuwaha si('. \V wyborze pomic:dzy . ryc~-nką a k:1rtiq wyborczą, r,,omt('.tlzy gu­mową pałką a laską mars:wlk,owsJ.:ą. Na sejmowym 

więc l"rcnie mogą śmtnlo p,oharcowa6" 
( .. Gazeta P,olslm"). 

R „ ine z p_rasy krajowei ; .. " za~ramczn~·o ~ 
,,Ciekawe i pou zają "• J. K. C. ogłasz.Jł dwa deka.we dokumenty, oświetfające dziwne dn:>gl; prze­

konań poUtycznych ks. metr. Szeptyckiie.~J. 
Są to dwa listy pastffskie, podpis.ans: oba jego 

i:1tieni~m i nazwiskiem. 
Pierwszy z d-n. 21 srerpnra 1914 r. Mówi w 

ni11, między innemi: 
,,Poważna, drodzy chwila. Ri0zgrrx·,1 się wojna pomiędzy Ces<1<rz:etn naszym, a carem Moskwy. Wbjnę ;wioda o nas, tn car moskiewski nie mógł kg,J znieść, ii w państwie au t!"ja,ckiem mJ.my woktość 

~iary i narodowi::.>ści. 
~i'óg rozrzuca w kraju piS11110 fałszywe, w któ­rem nadużywają~ tekstu świętych i modlitw, here­jyk, udający mnicha, ma odw-1gę Imie:11iie:n Boskiiam iwal.niać ludzi :-iaszych od przysięgi n.1 wierność C~~ ;arzowi naszemu. Skąd 0:1 ma tiJ prawo? Jak.1z to fatsz bezczdny i świętokradztwJ - p,rzyp,isywać 3obi-e prdwa Boże?! Takie święt,Jkradztwo złośHwe 

tytko wściekły wróg może p,;xlsuwać narodJwi :11a­szemu. Przysięg-a na wier:1ość święcie 0hJw1ązuje z 
~oli i prawa Bożeg,1. . Imien=em tedy Boga, jak0 Wasz_ Metr,JpoJ.ita, 1 Pasterz, zaklinam was :1:e 1;rzyjmujcie rady Judaszo­~·ej, nie słuchajde tych, co chcą was zakuć w klj­&la.ny, :iie słuchajcie głosu fałszerzy bezbożo,y_ch, o) t,mią namawiać was do zdrady Cesarza ... Z wof 11 Boga jesteśmy złączeni z państwowością austrjacką i. dym­stją Hdbsburgó-w. Wspólna dola nia za i niedola. Ki-edy wojsko cesa•rza m z~gJ zwycięż.y. a za łaską 
Bog,1- zwycięży. jakaż wte<ly przyszłość kn~na i IieQ­sza dla na ! Do śmierci tndźcie wiier:ll Ces.1rzow1. 

Drugi rst wystosow,rnv był :iie dJ w!~rnych, jak 
pierwszy, ak do ce'arza rosyjskie([ 1J; cLltowany d:1. 10 września 1914 r., w·ę-c zal,edwi•c w 3 tygod:1ie po pjerwszy:n._ P'sze w nim m~!ropoJ,ita: ... .,Trzy- rP .i no\va ft •.., ,s · ruska G ;] CJ'l z r.J.­dością wi a ż ·,i_rza r syj,':' -~o, _iakJ bnL1 włas:ic-iO. NJ.jr>ok">··n1 j-,z), a , ) lpi~c1:1y plst r1. kg;:i lu-
.!u :pr.l s 1a n "l-lul , L rop::,'i~ 1 111 ·", i ~ ~ ,\\.0\\ ski ocl . . ,z~ - 11 i pragn · ('.) rnu11.;rm1 ~ ż,,·.::ie ::,\\·e i .r;~,/ z7 r- 11n:'·1o~ć i zb„nvi ·:1te świc2-
tej Rusi . Wa / .i C 'i:·· i ·.i \l Ś'!. f/ll('l do :;tór 

\Vaszej o~sarski·.:j Mo:;Ci swoj. L / ..:Le1n.:1 nJ.jserdiecz­ni,ejsze i powstaaic radosne z p,:::iwodu zjednoczenia 
pozostałych części Ziemi R,::isyjskiej. 

Lat si•edem kmu p,rosił.em Waszą Cesarską Mość po!,ecić \':' -rodłach prywatnych o życzliwość, mił,:iść 
i modły mcnJJrs2e dla dJbira Jego zb.1wie:1i,a, któregi:> najpokor:1iej mdpisany arcybiskup dni;1 każdego g,:>-• tów jest i pragnie złożyć żyde swe i duszę :ia ołta­
rzu of iarn yrn. 

,Waszej Cesarskiej Mośc:i najpokor:i1ejszy módlk.1. 
(-) hr. An drze.i Szeptycki. 
MetropoHta Halicki i Lw1Jwski. 

Kijów, dn. 10 wrześ:iia 1914 r. 
Na marginesie tego J.istu car Mikołaj II. własno­

ręcznie dopisał: .,Ci-eka we i pouczające". Rzeczy­wik<:. (..0:r;:etn Pol kl"). 
Hand1e1 żywym towart:-m. ,W WarszJ.wic 0dbywa 

się m:~dzynarodow_y kJ:igrcs walki z h1_ndlem ży­wym towa.rem. Szlachetnie pa:1ic ; uczeni panowie 
z drobiazgową dJkladnośeią 1)pracowuj<1 mebdy \Wi­ki z hańbą niewohidwa i kupczenia człowiekiem. A jednak ist:11ieją for;-ny handlu i1 ,v ytn to~tJil:'m, którnrni ,,. 7,ajmują si; w tym cd\: riowoła:1.e •Jr­
ganizacje. !.lamy :h.l mvśli handl('! •· 11 :nizerny,m ga.­
tunkiem !1 ·d1:, którzy k11pc:zą - 1, .. , 1.7:1_1niam1:" 

. \. n. c. ). 
\V Brześciu na.n, eagie1m. Kn1' ,;dent „Kur­

jera Warszawskiego" p. J1djan ~od 1 zdając sp~_a­
wę z. ~y 12ie:::zhi sw,ej c!o B:-zt:;c!l \\' c 111 w.s1ągn,1ę­
cia języka, co do uwrr.ziJnych t.-:1m ~1. posł6w, pisze w „Kurjerze \Y/arszaw,-,kirn" tn. ir.. co następuje: 

,,Do t de·rdzy pro-,vadzi ko!.::jk t w,1skoh~ow-a. 
Dawniej moi.11:1 było jech lĆ ni:! bez przcszkćd. Obec­nie na granicy terytorjum forteczne~·), ż<l!ndJ.rm dy­
żurny zwraca się do podróżujących: 

- Proszę o d:>kume:-ity? Jaki pan ma interes w 
t\~ ier<lzy? · 

S.'Lrtin ,._ i-·11i::ni ._ ,, ktt':1rL·m llI11ies1.uon.1 si pusk>­wi, ,.y ·hoc!z.i n·1 ML:,·it 1,xkc. Ud woln,'r.:·,) poil''>ki,egiJ 
.'\~ L.1td u lg:·od1JJn · je"t 1nurun, wy. okitn ll.t killn m .... tró,v, ,\'I.ur 11,1 ,x i uchu pokryły jest tluczo:1z;111 ,1kte-,n. Pr1 d n111rd11 ,:a~i ·ki z drnt6w l,olczash'~h. 

Jak wiadomo, kierowndkiem W'lęziia:1.ia, w któ, 
] 11e1m umieszczono aresztowanych posłów, jest p)dpul­
' ko\vinik żamdannerji, Konstanty Biiem.1,cki. Bynt1jmni 1cj ' nile jest rozmioWlny, ani skbnny do nd2~el.enia tnhrr macji. 

Lakoniicz:ne były djalogi) ldedy d) Br~ściia zj.e, 
chały dwi,e żony uwięzionych posłów i zwrócity sif do p. pułkownika z prnśb-ą o widzenk mężów . 

- 1Wy!duczone, proszę pań. 
- Pa.ni.e pułkO\V'niku, chciałyśmy dosbn:zyć im czystej biel,izrty. 
U.śmi1eszek, później krótkie słowa: 
- Mają dosyć. Wi składach więziennych posil­damy poddostatkiem bie1izny fołnia-sktej. 
Zatem wynikałoby z tego, Że więźnb\,:i-e mają n.a sobie ptócienka więzienne ... Te sJJm,e r,ame chiCiuły dostarczy( mężom trxhę jedzenia: 
- Nie możn.a.. Niech się panie nie oba~:iują. Oni są syci. Mogę pani,e zapewnić, ż,e posbw1e są liepi1ej kaJ11miieni, niż ich panie karmiły w domu. 
Pan Bi,ernacki, j,ako kkrownik wtęzienl.1 p:>sel­skiego, które prZl=<l znaną wędrrówką samochJdów z 

?osł\aJmii, było zwyczajnem więzieniem \'v")jskowem Jue-dczem, j~st nćrj·zupdniej niezależny od jakiejkol­wiiek władzy ,cywi-lnej czy wojskmwj w Brześciu. Opo­
wiadają mi, Żle na.cl Muchiawcem zjawił stę po raz pi1erwszy, ha dwa tygodnie przed znanemi wyp.1dkami. Z jiego też ,rozkazu zabżon,J druty i wprowadz-)lno 
kohtrolę •osób, przypy~·a.jących na tere11 twierdzy. Pułk. Di,erna.cki ma do pomocy „stJrych wi..1rusó\'111

, 
ża.ndanmów, którzy p,rzybyH z nim jednocześni,; i 
objęli funkcje strażnicze. 

- Ci wyszkoleni są znakomick - ,J~JjcJ~nu mię czlowi 1ek, dobrze znający stJsunki m,icjstO\VC ..... pary 
z ust nk puszczą. 

~ A z tern, że posłowi Witosowi 1111att·.J kup,o­
w.:ić sweter w mieście? 

- Tyl,e jest w t~m prawdy, co ;,: tcmi obiad,Hrti. 
Izolacja posłów, uwięzi!Jnych w twierdzy jest, 

ż,e tak po\viem, precyzyjna. Podobno M\vet ei, któ• ny z tytułu swiego urzędu, muszą spotykJć się i ba• dc1ć więźni,ów, są dopuszczani przed ich ob,Jt.cL{'. je­dynie \'v" obecności wymJenbnego pułk J\vt11ka. On miikzy. Milczą również jego padkJmendn!. 
Jerto stary Muchawiec szuimi ćithtttlrn. prteJ,ewd• jąc swe mętne wody pod murami: i zasiekJ;nt z drutu, za któr,emi umieszczono dwudziestu p::irbmenllrzy~ stów. · 

Co się stało z gen. Zag61'ski!trt? 
UrzQdzorto w iWarszawie przy ul. Nowy Swim L. 1. ku.rs agitacyjny Be Be dl-a kobi1et. Po wykt1:i:de odbywJ. si\'. p,róba „z.ebranilł. h.tdo\"Veg,011

• JednJ z u• cżestniczek przema.wili., inne robi4 ,.op,ozycjc/' ... Otót podczas jednej z takich )ekcyj poka1.o\vych" któraś t opozycjonistek rzuciła okrzyk: 
,,Co się stało z gen. Zagóirski1111 ?' . 
Pretegentka skonsternowank:l., milczy. Nic wk 1 co powLedzi,eć ... Na drugi dzień bJ sa:110 pytartle. 

Wreszcie prelegentka tozzłoszcznl)a krtyczy: 
„Czy ten Zagórski to jest pani jaki kr.::wny, ze się tak pani o niego diJpytuje?" Bairdzo mądra od• po,vJc<lź! (,,Gt0s Narndu"), 

Uty przedwyborcze~ 
' ,,Parasol noś i przy pJgodzi·e''· 

Lub l1askę z twardą gł-ówką. 
Przydać się może w złej przygodne -' 
1
,Parasol noś i przy pogodzie" . 

Ody nie masz broni (z prawem w zgodtie) 
A „zatarg" masz z bojówką -
,,P.:iraso( noś i przy pJgodzi,e", 
A lepiej - laskę z główką. 

,,Nocą nie chodź za par.3.'WJ.n". 
Jeżel1iś... bez broni. 
Nf1e chcą,c na śmkrć być wysta>wi3i:t 
,1Nn:ą nic•chodź za para,v.rn". 

Ody nie miły ci Karaw-1:1 
Z bojówkarzy dłoni, -
,,Nocą nie chodź za par..1wu.n", 
f eże<liś - biez hrorti. 

Henryk st. Hart~n. ( .. A..B.C.")'. 

Z różnych stro:t . 
T«!plieirlfo Jciomuun~tów w Ch.iuach. W H_a:nkl'1 U wykioaH1!IllO wy1'1Qk nu 14 konntnistach. Oe! c!3-w1l1J. po 111<0\VlnCg'iD zaj<;cia miasta Cza,ng-Cza pr1.ez w,51.1sk,1 nan·· kińslz'Lc cl,otychczas stracono 1:;o komun1sl(J:V, Doch~ dz·Ctnic w sp,ra.wfo d:ciałalności wywrolowr,1 komu1n1 stów trwa w dalszym dą;.;u. 

,!, Uinja balkańs a. Prace l>alkmis-kicj !(,u:nfcn.,n:cji odbywnją się ,oboonic w boma.sjach. N:1 1:}os1edze.nrn 1mm i sj 1 zbla.żenia . pol i ty-czncg,o de legaci gr~ccy. prze~ stawilt pl~ Ullljl bałkańskiej. P 1odisLawq te.1 tllllJJ nlaJ_:J być ,ol;,c>W1ązlwwe s·1dy rozjemcze 1 _pow>0ł1~n1e k,?m,­lelu ball..iu1skiegio, jaku nujhliższcj imsltmc11 r,oz1r111• 
czej 

· ,:, Wnika l „ogonknmi". B..JISLewi.cki ~01111sJrj,1t 
spiraw wewnętrzny:h opracowuje pr,:>Jtkt dekretu, skit rowar1ego przeciwki'.) słynnym „o ,)nkom". St:Jsowni!I(! do dekreht pr,r. '<l wejści t11 do ~klqrn W'.}lno będt1c sł.i{· tyilih1 !11tm o-ubom lt1/. "_ZW.-trtt i· chlsze heda 
prn i:g.~.u1c do '.d]~O\,_ c!1i !w,śt'_!. Ddr ,t pr1.c-w1dt1.i" kJry do roku WH~z•enn I z~sła,11,!it.: c.b ob>')ZO\V koncen­
tracyjnych (\~)'Sf)Y Solowie-cki-e i inint). 
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KRONIKA. 

Czwartek ,<linia 16-go października 1930 r. 
Marty,nian.a 1 Saturjana M. 

.Wsch:ód! sllońca g,odz. 6.01. Zachód godz. 16A-1. 

.Wschód księż. g,odz. 23.-15. Zachód godz. 15.27. 
~tr,v pogody według spostn:eżeń Stacji .\fotearulogi..:mej San­

domierska-Wielkopolskiej Hodowli Nasion w Antoninach 
Sroda, dnia 15. lC. ~odt. 7 rano: Tempen.tura powietrza 
+ 3,1. c•sza, pogodnie, w nocv szron, mgła, ciśnienie 
atm?sferyczne '16(,9, wilgotność 96 orocent. W ubiegłe: 
a~~~e 

0
~~~~;~ura najwyższa -I- 15,6 najnlżm -r t:,6. 

--O-

LESZNO. 
1) I{alendarzyk termtuowy {!ebnń. zhió;-ek itd.) 

·l>Zlś (15. 10). Chór K,ościcLny: o godz. 8,15 lekcja 
śplewU. Ifomplet konieczny. Dyrygent. 

Arcybractwo Straży HoITT. N. S. 1-,. J.: o aodz. 
6,30 lekcja .ŚJ:}iewu w Domu K,!tohck1m. d''!icz-
lDY udZiał priosi. Zarząd. 

Stow. Młodz. P,olskicj: o ;;odz. 8,15 wiecz_ óu­
czenia na sali ćwicz.ni :.I1ejskiej. Naczelnik. -
Ju~r,o w czwart~k o g,odz., S.15 \X1iecz. gry po­
k!oJmve dla Odctzialu ml,oGJSZC'~o w .O.-.nisku. 
,,Gotów"! Zarząr1 Odrl7.. :\no'.'!,szego. 

CZA. 
się'° liozny udział. W razie braku kiompletu odbE;dZif: 
się walne zebranie pó1 godziiriy później niezależ.:1ic od ilości człt0r1ków. Zarząd. 

l) Jar:u1ark. P,o dłuższym czasiie ruch w naszcm 
mieście -0żywlł się dziś .znowu niezm1em1i.e z po\Vodu jarmarku. Od same(;"O rana długie szeregi ,,·,ozów 
dążyły ku miastu, cale rz,eki interesentów dążyły z Dw,o.rca ku rynk,o\Yi, gdzie roztarasowali s.ię prze­
kupnie w wiel!aej i1:lśc1. Ha;ndel jarmarczny odby­
wał się pozatem na Nowym Ry:nku ,oraz na targo­
wisku. Jak 1I1a każdym jarmarku za,obserwować 
m-0żna masę żydów, znajdujących się w zg~elku jar­
marcznym jak w s,w>im żytv'llole. Rozmalite Antki 
i Józki na cały gbs zachwalają swój towar aż d,o 
ochrypnięcia. Kie ,obywa się też bez podejrzanych 
indywiduów szukających nah1mych i nic-ostrożnych. 

l) . Z !J:ncteatrów. Wczorajsza premjera w .Jm­
prrial „ zgr•omadziła hcznych widzów. Niewątpliwie 

1 przyp:sać to należy nazwi.,i.:om artystów 1 tytułowi 
Zresztą film należy ck> ba:-d:w udabnych: bogaLa wy­
sl~w:i, żywa ko·nsekwentna akcja, mnóstwo osób, 
barwne t!o sceny. \Vszystfoo sootkalo się z ogólnem 
zad,owoleniem, chociaż tn i m\-dzie brakl•o pewnych 
okrtśleń. co d,o mieisca (roz9"rywającej SJiP. akcji; i osób. \Vstawka je-st wprawdzie nie k,omrd)ą lecz 
farsą t.-powo ameryl~ańską. W,ogóle r,rogram wie­
cwru jest jecLnak bogaty i wrażenie dodatnie. 

Tow. Kat. Robotników Polskich. 

Slow: M1odych P,oick: o, gcdz. 8-mcj wiecz. 
(Hlbr.dZ1e SlG zebn1m~ drnnen :.0~ln1enlck w 
Domu !{at U[)rasza sir. -0 jak najlc2;u~5sze 
przybycie. Zebr~ie prezesów 1 delegatów okręgo\Xrych Ka-tlull'O (16. 10). Związek Inw. \Yoj. n. P. Leszno: tolickich Towarzystw Robotrn1ków Polskich'. w Le-Kwartalne zebranie -0db~dzi..; SL(; o '.;Odt. 8-E1ej swic odbę_dzie si'ę dni.a 19 paiC:ziernika b. r. ,o g. :wiecz. w lokalu kol. Klemczr.ka, ul. ~·zkoina 4. 11.20 zaraz po nabożeństwie na malei sali D0111u 

ZarzJd. Kc,tolic:,~cgo w Leszri1~. P,orządek obrad: ' Zeb:·amie Zw. Zwrot. Kol. 1 ich 1:'.lnch dató\-:· 1. Zagnjcnie, powibnie 1 stwierdzenie obecnych, odbt:dzic się ,o godz. 18 u p. TI o ro ,;:-,\ieą,o przv 2. Odczyt:u:ic protd:ólu z ,ostatniego zebra!lla. ul. \/schowc,J:iej. Z J))Wodu h;:i,·ct.•o .... aż1ffc!i 3. \Yykład p:-zewielb. Ks. Schmeltzcra, ,,O mas,o-sp; .,w uprasza się ·O liczn:v nd;,:i2l ~z1 orrków: nerJi'•. 
Ifo

1
,o śpiewu .,Chor:in'· kl·c.ia ś t~\YU n:c o.:- 4. Sprawozdanie prezesa dh. Pap,Ierza z Zjazdu pre-będzi·C SiG. \V p,l~trk.' o r;odz. 8.1:i zc')r<1nie 111·""· zcsó'.v okr(;gowych, któ:-y się ,(}dbył w Poznaniu. w Strzelnicy. O J11cznP przyb\ cic J i- 1s: Zarz1cl. 5. :!)ys\:usja nad sprawozda,niem. III. 7-ul,on: :~'.'Lr mic JD\ ·cj,:sz.r',\; .,r;J cl l · si(' 6. ~p:·awa wysiania delegata na 11 dnLo,ry kurs na sali nomu l(al,)l wiecz. po ni 1 bcżc11s ..-1; do P-ozn·uiia. -Uprasza się osoby. które sir. ;,,o,:czas rC'l·o] •·cvj 7. Sprawozr:ania n,nszczcg61nych prezesów z dzia-:zapisały się 1 wszystkkh, klórzv Lv si · cli'· l !nlności To•sflrZi slw. zapisać do III Zakonu, ,o rrz~, w· '. "'<i 'Ż 'c,t 8. \\'nioski. - \V.olnc Q)DSY. - Zakoi'iczrnie. to ostatnie zebranie przed pnyjN'l 1~. • nic- Ze wz9;lcclu na ,va:::ność sp:·awy rirnsimy. !:lby dziek; po ITTicszh,::,rad1 przyj Pe-ie. do ff Zr k-0.:rn. k::.żuc Towa1·zysk·o \':·ys!al,o swych przcdstawi:cicli. 

Z·,r1.a-i Znrząrl 0:ffc>'zowy: K,oł,o spicwu. Dcmbiriski": o ~oc1z. 8-nl'j ~v.c-cz. (-) Ks. prob. J~:ikiew;rz. ,~,,tro,a. (-) Tomasz Pn-lekcja śpiewu dfa chór~1, _mc:s .;ego \V B telu p~crz, p~·czcs. (-'. Idzi Kc:d~iora. sekretarz. (-
1 

Ja,n pwo1To, ym. PnnHu:ilno-;,~ 1 l·o:n1,lel b· rdzo r:o- Hzeźniczak, starbnLk. ządainc. D TYtrent 
1, Wysiok!le ,odznaemnie firmy Józef. i. ,J?n . Gó- l Głosy puh!:czne. 

;reecr 'Na Łegoroc~n;i III-c1.?.i :\h_ę_dz_rn::ir::idcn '~i W~·- l . .- Eg1p,sld•e· eJ.e.nm,oścf •. st
a1:Lc W, Brn_ks:~1 1!1; ~x!JJs 1t,1,'ln Jntcr:n~

1/[)n~!c ~a -0:kn!.u u!Lcy Poniatows'.,icgo od ullcy 1:Tze-d:esm E~f~nt) Jlll)_ od·-11 /'Z;,'łJ ;n „lf\,2V m:e C''ic. ::a- mys\'.l,Ył'J ku Semi.uarju:n Ze11s!;:1emu. pnnują w no-5. i okol_1cy fumt; Jozef 1 ,,,.n r'r~,rccy, !\Ka rze wiccz::irnrj nicprzeni'·n:onc ciemci,ości. poczawszy lii.kl!erów, 'Yin '~\v•,ocowych. wytloczn•, S') ;., (lY- ·ut od trzech tva~dni. \\'slmtek jakie!J,oś wy1:iadku p1om~m W1ell0:c.1 :nagrody wr::z z _zlotvm lllld 1J ·11 sLuczr,no klosz 'jtdvnc· lalar:1i. stoiacef na tym od IZ ~rnzdą za wrosnn w•ytwory \': < dn;:en" l b~z - c·nt_u i m1.mo _u_pły~vu \r~ec~1 tyg,otfrii nie postara~o ~- •we. , , , . siG _1e5zcze o JC.J napraw1emc. :\lamy teraz p,orę Je-t, 1) ~aez.nosc Sokohce. Zchran~c pk:J.'Tne w śro- s·C':-:1.a, ';czcsn0 wiecz,0ry a J:)rzerlewszysllnem dość <1:ę, d~in. 15. 10. b. r. -0 ,::oclz. 8.~0 wiecz. w S<tlcc czcstc· ,opad,· d:<,,..c~owe ·i k!,oś nieobeznany z ter -ina bots,ku S,olw_h~. Referat w~gł?q d~·ulrna prezes„a nem ,Ys:,omn:r l'Cj ulicy, zmuszony przejść nią ·,,ie-Sobc:zynska. Gosctc mtlc_w1rl7:,an1. O liczne przybyc1~ cwrscm. nicsp'Y zianie całkiem poczyna brcd7-ić w :pr,0~1 Zarzącl. - Lel·cJa grnrn druhen starszych kaluż"<'h wody. Wszyscy przyznają, że nŁe jest to ,~ ST1odę wypada, zbvt przyjemnem. 
I •~ z,v11ązck Emcrllów w Lcs7:nic •. W, Ine Zebr -1 Z~leca 1 obv s:G .wtem. dla przyjemności 1 bezp5€-i>ran1e czł,onków Zwi~zku e>rl!1~dz1e StG w C'

7 '-'"rtekk ~zcristwa -ohyw'lleli, aby :Mieisk.1 e Zakłady świat a, 16 paździer,nika r. h. o godz 3-Cif',i p,opoludniu v Sił · 1 \V.odociągów, jaknajrychlej latarni~ napra-[)omu Kat. Ob,,r Zarząrlu , :ii.n" 5p~·::rn v! t· "'t, 1sza 1,iłv. Jedein za wsz:r~t'kich. 

Lekarz 
!PHZ.L::hł'.,AD Z 

136) 
(Ci:-.i dalszy). 

Dziwillc? - powl6rzyła ?lfatylda:_ 7_ C:óż , ~em widzisz dnwncc„o. Znmi_asl ~dpow1eCL:1cc na t,o pytamie, pa;n de Lalllgcno-is mowfł dalcJ: 
- Czy pewną jesteś, że twój brat sam był I! kasjera i odebr::ił sumr: przekazanq. 

\ - Nnjpcwnicjszq, powicrz?lam cz~]· Renć~u, ,o­~ie> plątej p10 r,oludl1iu, n 111nzajutrz ,o JC~C'llns!e:J 1:rzy 
µedł do mnie a ś,111i."c m1c 1 od.at nu su:nr. Jaką 
lnu wypłaoo1no1. 
1 

- Ho! - wykrzyl,::,n·ił Paweł - to staje ~i~ ~-raz bardr,iej nicn'ozunnalem ! .\lbo ... przynaJmTI.leJ, 
v;ainndbo jasnem. - Ja nic widzę 11ie nir; 1sn 'g'° w tern w~zysl­
kiem - powicdzi:1la mJ.o<l t koh <'la, bn~_dzo 7..a11I1~ry­
gowallla ,o.stntnicmi slownm1 P·lwła. -: l 1e rozum1cm 
po za zagn<lkę lrniesz mi o<h;ndvwuc? , . 

- ZnQ"a,clka Ln hard·,o ,vn:;na, a kloreJ rozwią-
~i,a harclzio sic hoje:. . . 
1 - Pawle wytłóm·1cz sic! hv mme prz"razasz. Czy: ciągle ,n tym czeku mówisz? 

· - Ciągle. 
-A Wi<'C? 
- A wiQC czek na dw:1dzic"cta pi~ć b·sięry fra.."1-t.&w nic był wcalP- przcdstil\v,iony l .ank'io nwt na 

drugi dzi"ń p,otem, l 1cdy et go '1.osłalem 
, - Ni pod,ol n;•! nn:er ~'1ła Mnb 1da 

- T,o dowifdzLonc. I w m!I. jsce teg-0 cz 1·:1. prz d­
;tawiio:no <lz:i~ rnnn 1-•my. Czy słyszysz? dz rfmo 

pziś ~ Sł:vszc. ale nic nie :rozum!i.cm 
Pawe·ł n{ó'Nił z u ~rnicchcrn irDnic7.nsm 
- Zaraz si~ wytłumaczę. 

I 
. 'ie miał czasu teg,,) uczyn1ć, _bo silne szarpnięcie 

dZ\\Onl:a roz!eg' o się przy bra1me l zatrzymało mu 
sl-0wa na ustach. 

( - Kto m0:te przybywać o tej porze? - powie-

l dział pan Langen,ois. 
- Zapewne mój brat - odrzekła ~Iatylda. 

· :,lłe>dy <'Zlowlek zadrżał 1 powtórzyi: 
- Twój b1·nt? 
- Paypuszcrm. U1przedzil mnie w lnlku ,s_!,o-

wach, że ma zamiar wyjechać \V długą p,droz 
że przyjdzie m:iie pożegnać. . 

- -1..11! - zauważył pan de L::i:ngeno1s p,onurym 
gltlsem - przybywa wcale nie w po,rę. , 

_ !alylda nie zrozumiała znaczer:ila tych slow 
i ,odrzekła. 

- Ja przyr,uszczam owszem, że przybywa_ wlaś 
nie w s:un" porę. \Vytlómaczy nam. co s,ob~e ży­
cz,'Sz viedzb.: l. p::iwie, jakim S)J'OSolwm. ':'z.nua111ko­
wam- czek :n.'e był podnicsbny 'aż do dzista.i-

Pa, ,eł spojrzał ukradkiem na !\faty!dr. 1 pomy­
ślał: 

- Czv ,ona o;:awdę mówi? 
W chwih. kiedy stawiał s,)bit> i:o pytanie, kboś 

dwu'< -0tn:c z stukał do drzwi s.~J-".,,,.., 
_ p :osz~ - odezwa11 się l\fat?lda. 
Pokojfrvl{a uk.:zała się w prorzu. . 
- Pr.oszę pani, przyszedł br1t p 1 m . . 

[atylda rzuciła na Pawła pytni•:.cc Sr)!Ofr?,<"~P. 
. U.ody człowiek hardzo pob1adl i orino\v1,ezrnl. 
- Popro« nama Jmcel>rna,. al)y rirz>·sze'1l 
Rozk 7 en w ·da..•iy b,rr ,.,-fosem tak dziw1nym 

że 2,211iePokoi-ł bar<lziei MatYld . 
- Wła.~ni-e w chwila. hi.edy Renć dz\x',onił, mia­

ł hs mi coś objaśn;ć 
- Badi spoln.in" ! - -od,owiedział Paweł -

I 
ru.e str.'.lc;,;z nic na zaczekaniu. 

Jan,c-elvn wszedł do -pofooju. 
- Dnbrv w:cczór. J-ochrnn~ siostrzyczk:o.... -

• odezwał s· ę caluj~c • f 1 tvldę. M:·oJe uszainowa:me pa!llu, 

ZABOROWO. 
zo) Op:ieka nad P. W. Dziś ,o godz. 8 \Y'L.zur 

odbędzie s~~ zebranie w szkole przy rya ·u. ~~--m zorganizowania koła patroaacklego n__ m_".UZ_..:żą 
mes:-:a P. W. i żeńską. Proszę o pun tua,rre r-,ny­
bycie ·mviad,::iDllonych obywateli. Symp_t:-cy ~:,i!c ··i­
dziam. _ ·a zebranle przybcdzie przedstaw· cie! kola 
m2.ci,erzvstea.o z Leszna. Porządek obr::d: 1. Zaga.;e­
nie - iiusielskl. 2. V{ybćr prze\vorL"1lcz _cege>. 3. Re 
ferat - naucz :,Ius~elski 4. Dysk· sja 5. \Volne g-0-
sy. W. :.\I. 

LASOCICE. 
te) Ko~o Sp,orb Strze!~rJ :"go i Cykhs «;w w La• 

sor1'!,1ch. Dnia 19. 10. br. n~ sali p. Róslera o gooz. 
4 popoł. miesięczne zebra.= . O g.odz. 2-giej obo­
wiąz;;,owe strzeb:i:.e na wym'.!.::::13 )nej sali. Honor M· 
kazuje przybycie wszystkich cz o:1ków. Zarząd. 

GOŁANICE. 
ge} Zehr::;...ne Kółka Rola:crgo Go!aruce-Kt:-zr• 

cko ocib~dzie sie w niedzielę1 19 b. m. o gudz. 3-ciej 
p,op,oludm.iu w Golani~ch. 

-o-
) 

SiJ~JF . 
śl) Z!oty $ub1.f~!S.l T. c. L. :,,T medzielę obcc.<0-

c.z0n0 w Smiglu 30-.tc:e T0\-1:..!"Zvst - Cz:,,telnl L_­d-0wych. Obchćd zorganizow::no z inlc·~tywy Korm­
tetu powialmve;o i podkomi~etu miejskiego. W kJO­
ści.ele farnym c.:ibylo się z tej racji ure>czyste nabo­
że11stwo. odprawione przez ks. Kutz:::era. Kazanie 
wyg:os~l ·s. p:·JbO'>Z<'Z • ·owak, por]rreśin:ą,c potrzebę 
oświaty wśr-'i1 ludu polsk:ego. Jak pod<2U1S zabo­
rów oświda była Dsloją polskości, tal: obec:nie po­
wir•_na podtrzymywać św•ir..d(HTIOŚĆ dtucha na:odowe­
go i krzepić nu:ość ku ojczystci zLemi. Po na.ber 
żeństwie celebr"ns odśplewał ,.Te D<:rJ.m··. zaś z pierS[ 
obecnych na . iszy św. wyn·•ał sit'. pot~m. śpiew 
„Boże coś Pols\:ę·'. AkarJ.=omi(? uroczystośc:~owa w 
Strzelnic,·. dok~d udano s~r bez 1.ośr ,.,,:i10 -.,.o nabo­
żc11stwie.v ·za~~ił prez s E:omLPtl' J:,C>w:a ,o·-ego insp. 
szkolny p. Krioot. !~tóry "od r:'Ju·e.c swe~,o przemó­
,vieni'.l wz:11fs'. oknvk na cze.ć . -a·ia'n;:'szej Rze­
czvJY1s--olile.: '). '.<dei 1 lej Pr zy • n . Re~erat o or­
.7an:z:.>{•j1 Cz:·teh1 Lu !.:nvych wyg' s,l '·". :nrobo57cz 
Górski z Wiellcr_owa. P. insp. Ko-0Gt w imien u 
G'.0w'lC"O ?,arządu T. C. L w Poz.n':l:rr ,,~ęczył 
rJ~·plor;.1"- h":1orow': w uzn"'!liu ".':-ac - p,o. o;'..onej na 1>olu ośw:ntr,,ye:n ,~- "• :ecie "m r:::;~ s•··m ks !)TOb. 
i"i6rsl·iemu i p P J:,r-·1 f_ukoms'-i,,·. Ak2fłc::n·ę u.zu­
p"lnihT "-T~, ,,.T ch:rci,:•,e 1 d"kl'lmac·e. i1 

śl) W ~L ~ z .'hr .!rr!C. B. ZP,'.)Śr '''ll. J '° ' l~ d'.°m ·i od­
lw' o s:;: , ·aln" zcbr~:.aie T. C. L. na oov,1at $m1::;id. 
ZP'.'jduje s:ę w nin1 obec::1e 26 b. , .. t cze1·. Skh:.d 
Komitetu sl~ow11 te sam 0 ,ocrib •. 00 ry::,::,rzedn'lo /fi) 

śl To, .r-,,_t-." nee;1 Y ~r:iźlicy. F dniu 10. 
bm. zwołane z1sta'. ZL,r::mL korrs."-tucy·ne pnez 
p. rlr. Rakows\ ·e o. Z·br, ~i" mll.'.".. • .'.) :n:i celu zal-Oże:nie 
O: ' ;u ],O~: towc,; 'io n-z:i,s. ~-a do a[ rl z gruź-
~~~'.10!.-!fawL!:u Ś~~rl~:·\/a:~/~rzc-~-- ~a·~;l~~is~~·~ 
-oraz dc~ć Lc:inc r;-rcr1 ob,T t :. Dr. R h> -: 1 
nrzrstawit ')ben:n ·m~ ce! : rfaże.nie T '·~~7 ,- t=a. 
hcślakc P, L'ł,C:b~ jen 2'1 1 0·. n1a S •'-n ,v .. ~za-
jaca. iż w Po <;er, s:-m nn~~r r · '1.a ~uz: cę ~Ć;). tys ,()Sr)b. (;ll\Yllf.TI ,)CZV\Y'~,..· I !TI p:xlo-

i~f }t,Ji~lrEl!~i}1:: \[; .:;•: :, '., i-~~;t~ 
rzyst :,;a do zw!lkz'.: ·3. ru· 1 -cy S · · d 1 ~d ,o:;oby 
uchwa1ono ·1 zł n:'.zn:c. oi samorz du mie·s -1e~-. 100 zL on no·,,;Jlt1 3()0 z•. J~l;:o czlon'-owi~ n...,:s 'Io 
siG 17 -osób D0 z::-rz3..t1 u w:Thr'no: preze, ':' ,'"' -rosta Ciemn:e\YSl-1 ,,_ '1al·ows _. lr-J J:Z ro- O -y 
wiceprez0.s. Ym:P.cYk \ T iy<;ła, '· <;e' r Lrz. d :" Kas:, Chorycl1 5:t Tom"" k Z 5• <;p' -e rr7". r .., 1nt Po T• 

pan~a~~l\t~~:ti ·:~·,· Jyirdzo szt ,wno i :zirn!n,o. Obal 
m~żczyźni po raz r:er ,szy · e>piero s:e ze sobą 
spotkali 

- Prns~e:1łe~ L rd _J późno, 'iowiedzlala . a. 
tvlda 
·· - Prawda - od„zeld Rene. - al r~·e -rr'l-'em 
wcześnie· ... TYle mar;1 inter2só,· n1 er' '1" .• L. -wj 
<luję s:e ,ot,) p,c,·•ro~tu. że · .. d.1 ;: · .ro ra'IlO "'· 
rusznm v: rh·o-e. nie chda:em .,1- 1c2 ,vać m·,·e~ 
s:,ostrzvczki '. .... '· 

- • B„rd::o d ..,brz . żeś -il"'z ·sz . ł-1 h„A z.·• s-r. ~~ó~~:•r,~rt tt")r;~?~t\ ~;•••r.vnc '•-•'.:_• L 5e 
- Jt>stPm n~ r0"'kazy , :ce-br b·e,...:i - or:::-z ... ·-ł Rene z wircej pnor:1.~: n,iż rz~rz n'.)· ·a 

sicb:e - to z cz,·': ł c • o,.1tl"'0 " 7 - i :e,.. 1 ·r sie. A cn tb chr,rzi t i·:" ,.,,,,· 
· - \ ·s::ukże tv ')' i r z-i nm 

pr.1wd1? - zum·ta'a I ••·;d - ~ .c.i: 
d 7 it>~ci1. lJl(t~ t\ stt;cy, ,v~ stT\, · eg'l t'rzez P d 
g-0•1n·s9 
, Rcne p,o~Zl!ł n1.l - r'r S 7C'7 ·k !1 ,.,...,· .'C'. . fC 
dn tecr-0 s•opni'l ~•<!' l zury::in0wać ~..,d ,')' ą. ze p,~· 
tr,ifił • Pkrvć WZ:-''1S 7 •1ir n(lp) \"l•d . ł il'(' n~.< ')­
bo,L~1iC_i · . 

·') t"k ja je o h '011. i sam <"i j 0 od-·,,,.. 
slcm n;,za:""trz nrze-i nłud:1.·P'!l !!1U3'is7 nrzecież 
pP~łr~tJon 

- 'T"r'I' 
że musi 

Pa-1 r 
oo po•·· ,, 
pvt:c;"':,..,, 

• - Czy ;,.,c; eś p"n ew:nym. że nie pop 
jakie.i ·o~vł ·P 

- Jak ż om\ ł - m vJJ-ym porełnić. urosze oa 
111a? - odrzekł śmiało J ancclyn. 



Str. 4': 

AIOllluna.1n.ej Kasy Oszczęcfut:ości Tadeusz Krawczyń­
ski skarbmk. Do k,o,mJisji rewizyj!Ilej weszli pp. sę-­
dzia powiatowy Romam Witecki, burmistrz Wład. 
Pi,och, pow. inspektor szkolny Jan Koaot. W o-ru­
diniu postanow101Ilo urządzić tydzień przeciw gruźlicy. 
Przepro\vadzeniem jego zajmie Slię specjalny K,o-
mitet. (fl.) · 

śl) Os,ob.ts,łe. Slub sędzii.ego pow'iatowego p. Ro­
mama Wited:1ego ,odbędz1e się we wt•orek, 21 bm. (fl) 

21-sza Loterja Państwowa. 
~ dniu 30 ciąg;1ienia 5-tej klasy P. P. L. K. 

gtówniejsz-e wygrane padły na numery następująre: 
50.000 zł i pr-emja 250.000 - nr. 165 364; 
250 zł i premja 150.000 zł - nr. 32 478; 
15.000 zł - nr. 73 649. 
10.000 zł - nr. 139 182 i 168 730; 
5.000 zł - nr. fi 051 i 125 809. 

WIELKOPOLSl(A. 
w) Wągrów:1ee. ~Areszławu,nif sekrłl.arza Brze.mń­

iwk~eg,o). W nied.ztelę odbywał się tu wiec, Z\ViOłainy 
przez „sanację'. Na wiec przybyły tłumy publicz­
ności., przyjmując przemówicroe wyslan.ni.ka „sana­
cji' nieprzychylnie. Gdy zaś wszedł na mów:nńcę 
sekr. okr. Z. Z. P. z Poznania Brzez:iński i w 
l!lstrych sł-o,vach r,ozprawiać się zaczął z „sanato­
,.-em" i „s8Jlla-cją'·, sala przyjęła go entuzjastycz-
1t1ie. Za.1:,ończyl,o się zebranie pod hasłem: ,,Precz 
z smacją!". Następnie octbył,o siię w tym samym 
1okalu zebramie sekcji l'Olniczej ZZP., na którem 
p. Brzeziński om'.lwiał szereg spraw, a między in­
nemi tajemn.icę generała ZagC,rskle(;'O. Gdy po ze­
braJD.iu opuszczał pain Brzeziński salę, podeszła doń 
policja i d,okonała areszto,vania Odbyło się t•o bez 
sądowego nakazu aresztowan.in, p.rzedwko czemu p 
Brzeziński energ1ezrrie na miejscu zap,rotesl,ował. 

w) Nakl,o. (śm:iertrlny upadel;: z •1rzewa). W 
Nakle na plantach uległ tragicznemu wypadkmvi 
kilkunastoletm. chl,oplec nazwisk.iem K,oz1owski. Chlo­
pi:ec ,vszedł na drzewo, aby strząsać kasztany, przy 
czem upadł tak nieszczęśiiwie ,że p,oniósł śmierć 
ma miejscu. 

w) Bydgoszez. (P,osł!!powr1nJe karme przeciw b, 
posł. Graebemu). Prokuratura Sądu Okr. w Byd­
goszczy wdrożyła post~powa.nie karne w sprawie 
.. Deutschlumsbundu'· przeciw b. p,o•sł,ow1 Graebcmu. 
Vv dniu 11. bm. b. p,:,s~ł Graebe został orzesłuchany 
pi:zez sędziego ślcd-::zego S. O. P1,okuratura w ciąf;U 
przyszłego tygodnia ,-...yg-otuje akt oskarżenia 1 roz­
prawa odb~dzie się jeszcze p,r7ed wyboram1. 

POMORZE. 
p) To.ruń. (Konfiskata „SI:owa Pom1orsl..--i-egio".) -

1Wczorajsze „Sło\vi) Po:n,)rskie" um:dciło z racj1 30-
iecia śmierci Fryderyb >Ji-etzschego pod)biznę nie­
tniecbego fi!oZ)fa z krótk'm tekstem objaśniający:n. 
Sąd Po,;dato\"'{·y w T),runiu zarządził konf1sk.1tę nu­
meru za umieszczen 7•e tej podobizny wraz z tekstem 
jakoby dlategCl, że wizen.rn::k Fryderyka Nietzsche'g) 
przypomina twarz Józefa Piłsudskiego. 

p) Toruń. (Okradtm" I! t5w z d,olarami). W u-· 
rzędzie pocztowym na d .\ 3rcn głównym w Toru­
niu ginęły od d'nższegv czasu lLsty amerykańskie 
Przeprowadzana Jd czasu do czasu obserwacja nie 
dała pożr.daneg,o wyniku. Dopiier0 w tych dniach 
władze naprowadrnne zostały na ślad spcr-aw<:ów i 
to dzięki przyprd'.~ow1. ~Iianowicie kolejarz Rebel­
ski, zbierając grzyby w pobllskim lesie, znalazł p,od 
mchem ukryty pakiet lis'.ćw amerykańsk'lch, który 

LUDWIK R.DIUŁT. I 
Życie muzyczne w Lesznie. 

. II. *) 
Plan utworzenia \V Lesznie „T-wa lUltosm.b:ow 

Muzyki'• natrafił na grunt urodzajny. DZLSi.aj już 
~mi8.!o rzec m)żna. że w niedalekiej p,rzyszł,ości 
powst:.nie owa cenlrala muzyczna dla Lesz:na i dla 
okolicznych p::iwiatów w prawn:;m ujęciu, gdyż fak­
tyczn:e opinja publiczna muzyków i melomanów 
muzycznych już w diniu zebrnrni.a w Szkiole muzycz­
nej, t. j. J. paździem:ka 1930 r., wyprowłcdziała się 
za beZ\vzględ:ną koniecznośc:ią powolr.n1a do życia 
wymieuhonego stow,1rzyszenia. 

Uważam. że jest jesz-cze w dalszym ciągu moim 
obowiązkrem 1 prawem. jako wspólilllicjatora O\ve~o 
ruchu m 1 :zyczncg0 w Lesznie i jako Sekretarza po­
wołanej przez ws -,,mnia;nc zebrr.nic .. K,omisir orga­
niza,cyjno-sV1tutow"i•'. - z:.ihrać publiczilJlc gł,os w 
,tej spnwie. L"';zn,1 l\v•orzy v:,siJólny frOlllt muzycz­
by. Wszystkie organizacje 1 instytucje muzycme, 
'-wszyscy uznający muzykę jako jedną z naczelnych 
Sztuk, będą w tern T,owarzyst.wie Mibooników Mu-
2Yki reprezentowa,ni. ~,Budown_11czy świata, który 
stworzył nas ludzi na wzór praw natury" p:ragrue 
zeZW10Hć, byśmy w lllaszym fachu, li w nas2'ej ziem~ 
tym praw,o:n dysho,noru nie zrobill1, 

\V sze:iioko ujęty artykuł „Jedn,eg;o z Uiezestni,ków 
~braJiliia" ,orjenta.cyjne?"o. drukowany w naszvch Pi­
Jmach w dniu 9. października, zaki:-adł,o si.~ Filka 
nieŚCIISłiośCll.. które. - dla dobra sprawv. niech mi 
wiomo będzie dzis,taj spro.stować i wyJaśnić. Na po­
czątek rzecz p,oz::>rnie bbha, ale w gruncw rzeczy 
godlna omówienia na pd.erwszem miejs-cn. Autor 
wspomroiruneQ"o artvku!u stwierdza, że .. za inicjatv,:ca 
Euzyka zaledwie Jd kilku miesir-cy na tcre'.lif' na.<;ze~ 
~o miasta pracuj:.ic"gJ. n. L. namułla". "two.rzyć 
ma si~ rZOCZJOi!la wspóLna platforma muzvc?na w 
L"esz:n1.e. Priostuję. że '11" f"r"·riic L0s7n1 -,,r1"'1i 0 r, 

*) Por. te~o samego autora, .,Zycie muzvczr,e -.. Lesznie", j 
"G?o• f.,. • ......,..,,;.1,;• i _ca,,~ p,..JQt.;" ~ .-1-;,. ,1 X 1ą,o -

ezwaa-rek~-crn. rn--: pazcrziem1kia 1930 r. 

Z Poznania. 
P) Odlezwa Ko1m.iteh1 Budiowy Kościoła. Gótczyn, 

wielka dzielnica prz,edm1,ejs.k,a miasta Poznania me 
posiada dotychczas własneg,.) kościoła. Utwor~'.)na 
w grudniu 1929 r. p13.rafja pod wezwani,em św. Krzy­
ża liczy 10.000 wiernych, przeważni-e ludzi ni.ezamoż­
nych, nal,eżących do stanu robotniczego. Wszelkie wy­
siłki parafjan ni,e mogą zaradzi.ć brakowi śri:,dków 
pieniężnych na zbudowanie koni1ecznej 1 nfoJdzow.nie 
potrzebnej świątyni. Staraniia Komitetu bud,:,wy Ko­
ścioła w Górczynie poparły wf.adze, udzi-e!l,ając na 
ten cd zezwolenia na kwestę w Poz:n,aniu i wi)je­
wództwi.e Poznańskii:!111. Zwracamy się do ,:,fii.1rnośc1 
szerszego ogółu i mdzi d,:,brej woli z gorącą prośbą 
aby zechcidi chociaż drobnym. datkiem dopomóc d!'.l 
zbożnej pracy ku chwale Boż,ej. Krażdy p,:lldk - katolik 
niewątpliwi-e złoży ofi,a,rę w pr2ek!.::man1u, że p,rzy­
czyni się do zbawienia bl.iźniego, szcz:ególnte •:lbecnie 
w okresie ogólneg,:, rozluźni.enia re!igijneg,o; w okresi~ 
szerzącej się d~moralizacji oraz tw:,rzeni,a srę ró.ż­
nych sekt antykatolickich. Obowiązki-em naszym Jest 
zachować spuś:::iznę przodków, pielęgn1 )\"Xrać trJ.dycję 
he~manów religji i wiary :1aszcj, i dać przyszłym 
pokcleni.Jm świadectwo wierności bożej. Szereg chęt­
nych ludzi podjął się ofiarni,e kwestować. Wi,erzymy 
i jesteśmy przekonani, że kwestarzy nie spotka ŻJ.dna 
przykrość, lecz każdy w miarę s.wego p:::>si.adJ.nia 
potraktuje sprawę .jak n,łjżyczliwi,ej. Niezawsze uda 
się kwestarzowi z różnych względów trafić do ludz! 
ofiarnych. Przeto tych właśnie ludzi dohrcj wor1 
szczególni:: prosimy o prn~słanLe ofiar za pośrednic­
twem konta :zekoweg:, w P. K. O. Nr. 213, 357 (Bu­
dowa KościJla św. KrzyżJ w Górczyni,e) - lub 
bezpośrednie skbcla:1ie ir:l;: na ręce I(s. WłJ.dysława 
Skórnickiego, ul. Nlarszalk.1 Foch1· 177. Wszystkim 
o"iaroclawc:,m n.3. cel~ budowy kJściol.1 w 06rczy:i.i,e 
przesyłamy szczere „Bóg zapbć". ZJ. Komitet Bu­
dowy Kości)ła św. Krzyża w Górczynie. (-) Ks. 
Skórnicki. 

P) Przyjazd min. Sldadkowski,ego. Onegdaj b3.­
\Vił w PoznJn;u :ninister spraw wewnętrznych gen. 
Składkowski w charakterze nieoficj.dnym i był na 
zebraniu B.B. w loka!v przy ul. Gw_:irnej. 

P) ś. p, K Wawnymccld. W dniu wcz.orajszym 
zmarł baryto•n op2ry poz:nm1s1dej, Kazimierz \Vaw-

zanićs! do urz~cl.1 po,cztowe~o. Przeprow::tdZIDne leraz 
śledztwo wykrył,o spraw-ców w osobach urzędnika 
pocztoweg-o Jaina Szymaf.s 1-iego i jeg-,o syna, u kló­
rych znalez.IO'l1!0 ~zekr na 105 cl-olarów ,oraz 8 łyże­
czek srebrnych z napisem New York. Obu ama,to­
rów cudzych dolarów osadz.o,no \'<' więzien:iu. 

p) Grm1'zndz. (Ucjeczlrn z pod '-Zhu-daru NPR.) 
Wiceprezes zarządu prowiato\veg,o NPR., Józef Ma­
łecki wystos,ował do zarządu wojewódzkiego NPR. 
na \Vielk,op,olskę list, w którym p,r,osi o skreślenie go 
z listy czli0rnków partji NPR., zaznaczając, iż :nJ,e 
może się p,og·,odzić z ostaln1emi p,osuniędamr przy­
,vódców XPR. którzy dla oosi~da1nfa maipdató\v zje­
d,n,o,czyli się w Centr,olewic. 

p) Gdańsk. (Nowe metody p;od'kop,ywania z:m­
uenia Gdyni). Wobec te:go, że skargi· Gdafiska, wy­
toczone przed forum międzyn.3;rod'.)wem na upoś,le­
dzenie Gdańska prrzez rozwijający się w b. szybkie::n 
tempie port gdyński nie odniosły skutku, prasa gdań­
ska, chqc podkopać znaczeni: i sław·ę nasZ1cg,0 portu, 

piel'O ,0rd kilku tygodni. W tern spcro.stiowam.iu chciał­
by może niejed,en naszym poczynaniiom życzlllwy, 
wyczytać tłumaczenie się, dlaczcg,o tak srlG stał-o, że 
liczmych ludzi „dobrej woli'· [lie zapl'lo,swo:10 na plier­
wsze zebra1nie w sprawie mająceg,o powstać T-wa. 
Racja - i :me racja. Bez kwestj'l: zapraszający na 
to zebrarnie, a przebywający w Lesznie zaledw'le kil­
ka tygodni (od 1. wrze:ś!nia rb.), byłby pc:m1ekąd wy­
tluma-cz,ooy, że illie wszystkich tych, których w-im.no 
się bylio zebrać, zapDos.1ć zdołał na pierwsze zebram.~c 
w Szkiole muzycznej. Priosił on jedJnak tylk;o tych 
wszystkich, którzy albo aktyW!Ilie pii.a.s,tują p,oważ1ne 
sta!Ilowiska muzyczne w nasnem mieście, albo też 
tych mel-omwn6w muzycznych, którym zdio,J:ał się 
przedstawić w ciągu tak krótki:ego czasu. p,o,zatem 
liczni ZaIJ'l"OSzen'l niestety nie przybyli. Zapraiszają­
cemu chodzil,o bo..,viem nie tyle o „wysond!owamiie 
terenu", ile o to. by na grwncie odpowti.ed:niJin (Szko­
ła muzyczm.a) <lać muzykl◊m moŻ!IlJość wzaje.lll!Ilegio 
wypowiedzenia stę publiczn,eg,o. Dlatego też wspom,-
111iainego zebratl111a runi m.iiainem ,,,orgatnitZacyjinego" (bo 
nie byho loomplelmie) a tern mJDiej m!~ainem „kronsty­
tującego" 111azywać nrie 1I1ależy IL rnl!e m,oma. Bo do 
ukl()!Ilstytuowaini,a Sliię T-wa Mił,ośiników Muzyik!.i. w Le~ 
sznie, zakr,oj,weg,o na mooł~ proplOinowainych przez 
referenta szczegółów, potrzeba decyzjli me kiiJk'll­
nastu fachowców, ani klilktidizd:es,ięciu, ale zda111,iJettn\ 
llllOjem, oooajnmiej klilkuset „łudził dobrej woH" .. czylii! 
szeriokieg,o gr,om.1 lllajpoważl!llLejszych o~ywate11 n~­
szeo-,o miasta 1 olmlll.c~', których pracuJąca ·obean1e 
naci' stDOIIlą praWlllą T-wa K,01m:isja orgain,~acyj111,o­
str,tutie>wa na zehrarn.ie k,OITlstytucy_iin,c zaprio,s[ć 111lte 
omieszka . 

Dalej idi21i.e sprawa równile wielkici wagi,, sprawa 
,,geinesis'' prz~·złego T,0,wairzysitwa Mihoonlik6w Mu­
zy]-; 
- ... •żeli jest triochę mej zasługii. w la.kej[ twoirzeinia 

Towarzvstwa MHoś1ników Muzyk!l na t€11."e1ll!i,e lesrozyń­
sl-im. to dzieje to się nic tylkio dlaiteg;o, że kocham 
· rozurni~, - _iak ti:nni muzycy leszczyii'scy sztukę 
1 uzyczną, - ole przeclewszystkielll dzlięld. temu. że 

s: '"!'.)"Wi'- 1·,o. kffre w Lesznie pliasituję, dato i daje 
''" ,.,.,; 11 nracy", wokół któregio skupaać slię 

rzy:nicclR Artysta od kilku miesięcy był .zbotony 
ciężką chio!'lobą 'l. leżał w szpitalu Przemienienia 
Pańskiego. 

P) Przewóz koleją balonów szklanych. Wytwór­
nie krajowe wysyłają niejednokrotnie koleją płyny 
w balornach szklanych, opak-'.)wanych w koszach wi, 
klinowych z kaptu,rami. Jedna ze shcyj koJ.ej,'.)wych 
żądała, aby nadawcy oznaczali w liśde przewo:z,Jwy,m 
opakowanie tego rodzaju jak-o „niedosta.tecz:ne". Na 
~nterwencję fiimmy, diotkmllętej tej żąd3.Jniem,Dyrekcj.a 
Kol.ejowa w Poznaniu zarządziłi.3., że ba.fony szkla11e 
w koszach wiklinowych będą w przyszłości przyj• 
nnowane na ogó-lnych zasddach, t. zn., że zasadniC2J.:) 
ni<e będzi,e żąda.na adnotacja w Hście przeworowynn 
o tiiedostatecznem opakowaniu. 

P) Bezplałlne kursy dla f,o~ogirafów. Zm.aJD.a ze 
swej pDopagai'l.dy polskiej f,otografji amatorski.ej tir· 
ma F,oito-Greger (Kazimierz Greger) ll'l"ządza jak oo, 
1'0-CZ[l,ie od 15 bm. bezpłatne kursy dla f,otoamatorów. 
które trwać będą 3 tyg,odinie w ubikacjach ftl.rmy; 
przy ul. 27 grudrni.a nr. 20. P. Gregen-, wydawca 
·miesięcznilka ,Yrolski prz.egląd f,otowaficZIIly" ma za­
miar wydać iibOwe bezpłatne p!ism,o ~nformacyjne dla 
szerioki•egio ogółu świata foto-amatiorsk'l.eg,o i prze.., 
myslu f.otograficzmego. 

P) Kronika wy,pad!ków. Ofiarą przykrej l'&-'. 
myłki padł półtoraroczny Lech S2Bjak. Ma.lreńst~ 
za.miast po butelkę z mlekiem, s~nęło po inn:t 
butelkę, w której była ben.zyna i napiło si~ jej. 
Małemu pacjentowi udzi<=Hło pomocy JX>got0wie ,a. 
tunkowe. - Na przeładowni rzecznej mi,e.jsfdej pł"ZY, 
Tamie Garbarski,ej powstlła bójka mf~zy d~on» 
,robotnika.mi. P,::>dczas bójki wpadf. do wody f u-.,... 
ną! 18-letni robotnik Marjan Zakrzewicz, Ws-p6fnifa w 
bójce. Leona Orz,eśkowiaka ;1reszbwano. 

P.) Z teatrów p,01Jna11Sk1ch. - Teatr Wie1ki1: ~. 
10. ,,Księżmi-czka czar,dasza". ,operetka Kalmana. 16. 
10. ,,Aida' •opera Verdi'egio. 17. 10. ,,Casain>Ova" opera 
H.óżycldef;'O. - Teatr P,ó-lski: - 15. 10. ,,Rewt.1)M" 
z Petersburga". 16. 10. ,,Pnoboszc.z wś,ród bieda­
ków". 17. 10 ... Pr>oboszcz wśród biedaków". - TeaA.r 
Nowy: 15. 10. ,,Casarr1i0va" Gośc. występ J. WP. 
grzy.na. 16. 10. ,,Casa!I1!ova". Goś,c. wys.tęp. J. Wę­
grzyna. 

I 

w oczach zagunicy, przestaje J.i,ezyć się z naj,elemen• 
tairn,i1ejszenni zasa<ltami etyki i nie przebiera już vl 
środkaieh. Ostatnio w prasie gdańskiej p.::,j,awi-ły się 
notatki, jakoby w p.::,rde gdyńskim zaczęły się wa,lił ... 
niadbir.zieża i domy, co ,::>czywi.śde jest wyssa.ne z 
paika. Wl:ad:oe portu gdyńskiego za.żądały sp,r1Jsto­
wan.ia tych bezcz-el.nych kłamliwych wi,1domośc1, cz,e­
mu jednak ni,ektóre dzi,e'łlinikt gdańskt,e odmówiły. 
Oto j,eszcz:e je-den przyczynek do tak gk>śno rekda­
mowanej „.lojaln,Jści" Gdańska w stosunku do Polski. 
Mi,airo<lajn,e czynnih.'i po,[ski,e niewątp,Iri.wie zia:reJ.guj~ 
odpowi,ednio na ten ni-csłycha:ny wybryk hak.lty gdań• 
sbej, nie mogąoej się pogi'.>Clzić z faktem uniieza,feżn:i!e­
nia s.i,ę Polski od pYrtu gdańs.ldego, 1xz2z wyhudJ,. 
wanie i szybki rozwój Gdyni. 

p) Gdynirn. (Wyjazd 9200 emigrantów) W~tal· 
ntm kwartale wyjechah z portu gdyńskiego do Ame­
ryki, Kamady 1 Francji 9200 emigrantów polsk~bl 
w poszukiwalll:iu chleba. · 

wiirune wszvstk1e d,obre myśh i życzliwości wszyst-: 
kich, chcących się muzyc.zmll.ic LesZIIl.u przysłużyć. 
,,Leszczyńska Szkoła muzyczma", której dyrektorell\ 
z zatwierdzerui.a m!lJUisterjalin.egio, mam zaszczyt być, 
stworzyła mi ,ową fachową podstawę i dała Impul& 
do dalszych prac muzycznych w Leszm:ie. W llliej 
przedewszystkiem leży nadz,ieja, że przy koopera...­
tYW!Ilem działalilJi.u egzystującej już druga rok Szkoły, 
muzycznej, z mającem powstać przy niej Towa,rzyst. 
wem, - WJ1lliki prac będą ze wszech mlJiar wydatne. 
Proszę m,ni.e źle ni,e DozumlJ.eć. Nie zbytnia to skrom­
ność moja. jak .,jeden z uczestników zebrani.a." pls,J'Ą 
ale dokładne zr,ozumiLeirrie sytuacj11., mnJ.e t każdemu: 
z obecnych :na owem zebraniu sądmł każe, że wys&,­
ł-ek nasz byłby syzyf,owy, gdybyśmy me mieli. ,,neu­
tra1negio" gruntu Szk,oły. Zeszborocim,a spokoj.na i sy­
stematycma praca pod fa.chowem k.ier,ow;nnctwein 
p. T. Pospieszal.sk.iie.i - Ogryczak,o,wej, dotychc.zaso.. 
wej kiierowtnik:zktt. Szlroły muzycmej im. Chio_pma • 
Pomruniu, dała s1lin,ą pod<;:tawę do obeonego l c~.l­
srego l"OZWIOju Szkoły. Praca organizacyjna nad za.­
łożeniem i u.ruc~ Szk10ły spoczywa.• w "t' 
kacll d!yrekrora adlll1lillistracyjlll!ego p. Ogrycza:lca. Nie 
chwk jednak l ntrie miejsce ku temu, by ~zreć, 
z jakm. trudmi ta SzklOfa s-ie u~fa. 

O jedine_m jednak _.iu~ ~zisia.i, wl:aśalte w chwili 
tworzeiniJa się T-wa Miłtośników Muzyki! pr.zy Sz1óDlll 
muzycz1n-ej w Les2t15.,e inie 'WioJllJo błam ~' żle 
bez Szkloly ~j tnie byłloby d7Jiiś w ~ 
Zt'IOdlZJolneg'O ruchu 'mt!~. 

A dz.i.ś zaś czas jest ku w~j J)iracy baj­
lcpszy. Najlepts1.la w 002lOttl5ie cb:wUa ku temu, by: 
wspól!nlie w czyin w,pirOwad!zfiić ideały Szkbły 1 T-~ 
by całemu kmjłow[ '(r.liyi§~ przykładem, do 12e­
go zdlolina jest wysoikla. kultura i asińr-acje mtt.ast:a, 
chlociażby tyllro 20.000 mffieszka'ńców lkzącego, ale 
mfi,eszkańców- Obywi~e!i, którzy dla dlobra roZ"W'rOju 
na.ipi.ękiJJUJejszej m Sztuk: w Ich mll.m.e li' ~le 
rotlrzi1n:nym, rn&e tylklo zgioony fl"Olnt mUJZy107.tt1,y ~­
rzylii., - ale z preWllllOŚdiią n'iie oo-flną się ~ 1)l"Zed tofi1a­
rrami. na nJeCZ kultury Miasta. 

' ljr-s7JW' 15 X. rn:m r 



$LĄSK. 
ś) KatoWioe. (Motywy aresztowa111iill Korfantego.) 

,:,i/ sobotę wicc:oYi:>n doręcwno z rami.cnh wbdz .pF)­
kuratorskich w Katowi.cach akta oskarżenia przeciwko 
Wojciechowi Korfantemu. ~/ojdech K•::>rfan~y osk3.r­
żony jest z a,rt. 101 k. k., który mów1 o przygJtowa­
niu do zmiany ustroju w· dmdze gwałtownej. J.1k 
wia.domo, z tego samego airtykułu, oskarżeni są b. 
poslow·ie cent11Jll1ewu, którzy wz,ięli udział w kongre­
si,e k.rakowskitm. Woje. Kprfanty nie brał ani udziału 
w kbngresie krakowski1rr1, ani też we>góil,e w a:focj1 cen­
trnl,ewu. Na jaki.eh faktach op.iiera się oskarżenie nie­
wiadomo. Pmkuratot Mi,chabwski, prowa.dzący spra­
w~ b. posłów, ski-erowaJ: akta ;Wojciecha Korfanteg,:> 
db sędzi.ego śl-edczieg,J Demainta. ~ ten sposób spra­
wa przeciwko Korfante:rr1,u włączona. zosbła do spra­
·.,.-y pozostałych b. posiów. 

ś) Ka,t,ow•1ce. (,,S.'.-llnacyj1ne" s·zluczki wyborcze). \V 
;;jbotę p,0i11acl tysiąc ,obywatdi. olrzymal<o zaw1ado-
111[c'l1,ić, że IK::11 p,rawJ gŁo-sow3.111,1a zostało zakwestj,o­
oWwa,nc, po,n,~,C\Yaż ini? są oby-\vaitelami polskimi Są t-0 
przcważni·c czl•onk 1ow1c St!'onnl.Ctw~,~arodow~gio, czy­
telnicy gaz·cl narod,owych ,1P,01()1nJ!I. l ,1KurJera Po­
tUańskicg,o". PoIIlllędzy fum. zaczcp'hono prawo wy­
oorczc nicjaki,eg10 Ber.I.cha z; Zal_~ża, który liczy 58 
lat, jest urodz10,ny na śląsku, _stale_ tam zamieszkiwał 
i brał udział w powstamlach sląskICh \V'raz ze swym.i 
lrzc!11a svnaml. 

ś) Ki,to"'H''!. (Zllanach na Dom P,olski w Opolu). 
W niedzielę okvio godz. 7-mej w1eczór niewyśledze,ni 
sprav.'Cy d-olwnali zamachu na Dom P,olski pirzy 
Nioola.is~ras.sc. Wedle zeznmi przyg,odnych świad­
ków, dwaj ro_wcrz_yści zmal_azl~zy 5:ic: przed Domem 
Pols',im rzuo1lt ktll<.a kam1an1, ktorc wyblły szyby 
i szkla111Y trtmsparcnt nad drzwiami we_iścio\·nmi. 
wyrządza_iil_C p,oważn~cjstą szkod~. \V ch\'ti!i zamachu 
7,1iafd1owala sif} przed gmachem gru[)ka Niemców 
kt6i:a zapyla.na o kierunek ucieczki zamachowców, 
oświadczyła, że nic n,LC słyszała i 'llic nic w,dz:iała. 

BYŁA KONGRESÓWKA 
bk) Lódź. (W1clkl pożar ws 1). W dniu 12 bm. 

Atybuchl widia pożar \\·e WsL Go,rzkow:ke Kościelne 
Pr:~hvą pl,oin1i:001 padł,) 13 domów l111eszkalnych, 11 
stodół, 17 ,obór, ~5 sziop,. 5 chlewów, oraz tegoroczne 
zbi,o-ry i 1narzędt1.a iiolmcze. Straty wynoszą oko:o 
135.000 zł. W wyniku d,ochodrnnfa ustalono, że po­
żar powstał wskutek podpalenia; okazało ;9ię, że 
jcde:n z gospodarzy, Władysław Paranek, podtpalil 
swe zabm1owania w oelu ,otrzymrunia prcmjl ubez­
p~ecrnn•LO'\vej. Podpalacza ujęt,o 1 osadzono w ,dę-
tilciniu. 

- bk) Osłrów. (Areszłii.w-arue). Prokural,or sądu o-
.. r~giowcgo w Ł-omży za-rząd.ził aresztowanie t osa­
(tzoni,o w \Vtę7f!,e.niu Ro-ma!Ila Janowskieg,o prezesa za­
nątlu p,owiatowcgo PSL. Wyzwolenie w Ostrowiu 
I\[ar,owiccltim za k•olporlowam!ie ni.elegaLnych wydaw­
t1ktw i czynne znieważenie policj3.lntn n.a służbie. 

bk) Lubfm. (Riozpraw1a sąd,owa b. p1osła fotar­
st,11eg,o). Sąd ,okręgowy- w Lubl-i;nle odrtucil za~ale-
1111,c b. posła K•oitarskiego (PPS. GKW.) o ztoi1a:n.ę 
zasLosiowrunego w,obec niego śriodka zapobkgawczeg<:J 
i wyl'.lnaczył termilin. rozprawy głównej na d2:1eń 3 
llstop~d,a rb. 

MAŁOPOLSKA. 
mp) Chrzanów. (NiesatnowU;v wypadek ś.m1~re1). 

Niebywała tragedja zdartyla siG w do,mu Jozefa 
:auntlyi;::i. z Pieczysk pow. Chrzanów. Bra,ndys, po-­
wróci,,,szy .w bowaTzysl\vti.e swej ż,ony do domu, Z!3-­
stał powstaw~omą div pli.lnow3.1nti.a d;,,i-ecka 67-letmą 
Mro'J<: Gw!ttlałę marlwą, przewtl.csvoną przez kolysk_ę, 
a po,d ni.ą trupa 7-n1'1.CS'.l~mtego dziecka. Dochodzmua. 
WYlrnzały, że 1\farja Gwi.zdala domala ataku se:rcą 
i ~ upa,µlszy bez życia na d21eckio, przygIDfotla. je 
8wyn'l. ciałem. P,CYrtieważ nie było nikogo, ktoby dZJec­
kU .móo:ł .przyjść z p,omocq, dz:iecfoo zostało uduszone. 

ltDp) J{r::1ków. (Uim1erającą matka nie dloczeka-
111 ~<:- r.1resz~owaneg,o w Brześelu). Z Krako\'C"a ~o­
ti,oszą o .śmierci maitka b. posła Józefa ·Putka, wi~­
zł!cm-cgio jak wJiado11110 w Brru,cnu, Na dwa dni 
fJfz.ed śimfiioroi,ą matka ~r. Putka przesłała. do pre-­
zydjuffl „Wyzwolenia' llist, w którym pro~ła o P?­
~yrrri!~ starań, aby jej jedyltt,M:m syinow:i. umoz­
Jtwiiolruo odi\vtt,edz.ić ją przed śmiercią. Tymcz:isem 
~ Pułkowa zmarła. Mee. Bercmso,n na wiado­
mość o zg,oin!i.e zwrócił Slę d,o sędzi-ego śledcrego z 
t~le~ra~krm:.i. pl.'ośbą o .teZ"\\r.ol-anic syniowl!. nu •­.laz<l dio Ch!oeZII1i, aby mógł wriąć udz'l.ał w _P'(?Wze­biie .. P1,0iśbę t~ n;iec. Bercin&Oln prz..cdfożvł_rówrucz ~­
kura1t,orowi sądu apelacyjnego p. Rudmcklemu. kt6-
ey jedlna.ktc odpowictlZliiał, że ~torwC'tlcja je~ 
tym wypadku ITT-ie byłaby m:a.sadm?'11'9. Jak słychać IO 
tym slaitl[O neczy ~ostał pooredll1lt~ l){)'llnfor~,o ·~ r 
min!liStC'r ~1l'rn.w1Jodl. Car, tlóry mit l odpow edr.tt'c 
t,(} wskut k trud;n,o..~l tcd_1pi,c;r,n. ~r._P_ttlf'k __ n z~ ~ 
na pogrreh, ktory mn. się ,o<lhyc .1uz dr,1.s, t. J- " 
śr,Odf:. 

llDp) Sambor. (!\la nw:v m,o d). W nocy z s.obnty 
11'1.-8 n~oozi.dę popclitl!Lony został w Sn.mborre mord 
111~ rodziJ11Jic ka;rc7:-11;a:·za lzydo1;,t ~[at_vs~, zall:leszka­
łeg,o na. przerłm1cscm Zaw1dowka. N1e~run.1 sp~­
-m!V pozbawi.li życita p!l'.zy pom,ocy br.o11: palai<!J i 
'sid~iiery Matysa, je_gJ) żonQ, kuzytn.kG Tt:loW'Il~, or_az 
służąca, Folmińską, Mordercy zrabowah tylko 1111e-
7.llt:11C.Zlla, ginlów½G· . Na miejsce zbrod11111 , ysłano ze 
Lwowa ps,t n,o11cy1n°t:r0 - • 

mp) Lwów. (Paroch w szetej!ach sabotaz 'llótv.) 
,Władze bezpiecze11stwa. :irc_sztow·.1ły w _ ko,tniJ!~\Vc.1'Ch 
Starych w pow. ro hat) 11c;lrnn gr~b )· ))o rk1 ~ pa.­
trocha Wasyl.l irn\.i 1. Poclc-7.ls r·\x ,,i ' mi k:i.-
11i-tt dt1chmv11el'O zn I ," 1110 dv l I 1r1

1
v 1 >r z 1 

wsi, n.t kt<Jr-:.i ~//J!'lC/Oll' hyly _d '.111 f '0 1 
1 '>W. 

towc111cg,) p~1 , i, · 1110 d 1 \'\-1 1 "11 

Str. 5. 

Z Warszawy. 
W) Re1,y1Jzja pl'lo-cesu ter-orystów ukraińsi ich. W 

sądzie najwy::szym w Warsza,yl'i,e ,odbędzie! siQ w dJniu 
20 li,.stopada sp:rawa rewizyjna ter,o,rystów ukraiń­
sltich Blidy !J. Tereszczuka, s:ka.zainych na śmierć, -oraz 
Wacyka i MadiJińsk'l.egio, skazaittych na długotcrtni.­
n,owe więz1c:niLc za d,01w,na,nie na Targach \Vschod­
nich we Lwow1ic zamach prz.ez p1odhotemi'Lc bomby 
pC>d pawi101D admwmstracyj:ny, p,odczas targó\v w r. 
ub. Jak w1ad>OIII!l0, skutklLem wybuichu wstała wów­
czas ciężki(} rairuna urzędin!iczka Targów M. Strej­
tóv.-ma. 

I ze świa.dedwami fabryki aparatów k1efonicznyc!J. 
I uważył, że stempel na śwladectwie !-Jelen.ta j~t J-, 
! inny. Zatelefonował \·vi,ęc d::i fahryki gdzi,e _ię do, __ 
! dziat ze z<lumi•eni-2m, że Piotr Pięth.--owski, metyl.:~ 

nie um..1:-\ al,e Ś\l;riiet11ie się czuje t wogó!e, nie myś:1 

W) T.rzy•dldestu ludz,i p·ochowanych żywccan. W 
mokokJwski,ej Kdsiie -chorych zgłosił si-ę ihkrese:-it, 
i przedstawiwszy się za Ka.zi,rr1ierz.1 Piętkowsk!e-go 
poprosił ,o wypła.ceni:e zasiłku za pogrzeb śp. P1JtrJ. 
Piętkowskiego, sweg,J brata. Prośbę swą popart świ.1-
dectwem śrrti't'rci śp. Piotrd Plęlkowski-egJ, zaśw;ad­
czeniem z fabryki apa.rató,w telefo:-iicznych, gdzie nie­
boszczyk pracował ,Jm.z rachunkiem za.kładu pogrze. 
bowego ;W, Malmwski w :Węgrowie, gdzie niebosz­
czyk zma.rl ~ był pochowany. Kier;J\Vhik K.dsy p. 
Merttzel, który kilkakrotniie miał już do czymehil 

. chorować. Pan Mentze! natychrr..iast kazał za.trzymać 
podejrz:anego pdenta. Niestety, t::,,nten zwą,chal pi. 
simo nosem i czymch:nął. Okazał:) się, że wszystkie 
świadectwa były sfałszowane. Po uc·ieczce •:Jszusta. 
p. Mentzel za,wiadomq.ł o wypadku inne oddziały, 
Kasy chorych, przypuszczając, że również mogą paść 
ofiairą podobny-eh mahtners.acji. Przyptlszczeni,e było 
słuszne. Już w kidka dni potem ujęto w ::,ddziałic 
V-ym interesctn•a, ktocy prns'! o zasfł,,:k p:i śm1erc1 
,:hrata" Mi-chał' fadeja, :rnniarłeg w :V.ęgro :ie. DJ, 
chodzenie v.rykazało, n·e'.)cz.e.ki ·J.ny mik. Oszust, 
nazwiskiem Józef Sażyrrski od szeregu la.t gr.1sował 
na tereni•e Warszawy, podejm'lljąic przy IXJm:>ey sfat. 
szowanych świadectw w różnych oddziała.eh Kasy; 

[ chorych kilkuset złotowe zasiłki pośm,icrtne za fy,­
v;rych :i! zdrowych członków Kasy. 

imp) Lwów. (Tajelllllliir;li lasów metr,op1olily Szep­
tyck!ieg,o). Prasa krakiowska i sroleczma zama.eszczają 
ostafmil(} artykuły, ośw1etlające dz/Lał.alin,ość ks. met:ro­
polity Sz,eptyck:iegio, który, jak W11a.d,omoi w ub. ty­
goctniu dJnterwemj,ował u władz Centralnych w sp-ra­
wie zaprzestarn1iia represyj, stos,ow,ainy.ch od kilku ty­goooi ze str-ony władz polskich w,obec terorystów 
ukra:ińslcich w i\Ial,op,olscc. P,odkreśhljąc, że w zao­
gnieniu syhrncjn. na te1·euie Mabopiolsk,i jest sp,oro 
winy ks. metr,op,olity, klóry w sbosunlnt. do jaczejek 
wywr.oto\,·ych, nuzsllłll!ych wśród podległego mu kle­
ru grecko-lrntolickiiegio, okazał zawn.elc p,oblaza:n.i.a, 
podaje „Gaz. ,varsz." ciekawe i,nformacje z pewiilej 
dziedzilily d21alalnośc1 metropolity jako propagatora 
i. op:ekuna ukraJ.ńskich sto,varzyszeń ,,kulturalnych" 
i. . spółdzielczych". Otóż ks. metropol!Lta Szeptycki 
jest •yła 'cicielem rozległych dóbr; ,ieg,o lasy, w gmi­
nie Pei-ehińsk,o (J?O".V. Dol1niańsld) ciągną się gó­
rami aż d,o gra:niicy poJsko-czes!<łej. Wśrćd tych la­
sów pobud,owa.'Ile 2JOstaly osiedla dla leLn.Lch obozów 
. .Plnsta". Charakterysty,czny szczegół, że d,ostępu do 
lt·sów, zaróvm·o przed lud!nio-śdą polską, jak i ruską, 
strzegą p·atrole „pla.stU[lów" (,,harcerzy" ukraińskkh) 
i specjaLna służba leślil.a. Siłą rzeczy nasuwa Slię 
przypuszczenie, że foomuś zakży, by to, oo się dziieje 
w lasach ks. meti,op. Szeptyckieg,o, ukryło się przed­
ludzką ciekawościa_. \V ,obozach „Płasta" odby,vają . 
się od czasu do cza,su „zjazdy", w których nad<'!r 
częst,o b1o:rą udzi.ał ,os.oby, prze1ffadające sii.ę chyłkiem 
z poza gr3.lni.cy. Jest wys,oce prawd,op•odóbne, że 
wstód owych są i takie, które - bez ,,/IJ.ęltszych 
erzeszkód - przebywają szlak: Berli111 - Praga -
Knmimme, P,o-dlute (m:iejsoow,ośCll., gdzie „obozuje" 
Prnst). :Na potwierd•zeJllLe swoll.Ch informacyj daje je­
dno z pism krafoowslcich fofografję, jaką pewien in­
żynier, Polak, wabił - mll.mochodem - podczas 
wycieczki. w Gorgiooy. '\V B-1,o,sz,nfhowrue, na stacji ko­
lejki leśnej d!o OslllJoł,otlów, spotkał on grupę Niem­
ców w strojach skauLov.rych, ale w wieku dalek;o 
mniej młod ;:irunym, :nli.:t to jest przyjęte w harcer­
sl\vie. Niemcy Clt. udawali się do obozów „Płasta'·, 
poł,oż,onych w obrębie r,:;si-łtHośell metr. Szeptyckie­
go 1 'i-e ulega ,vątpliw1ośidl, że pl()d opi.ekuńcZffillft: 
skrzydłami pl().tężneg,e> metropolity kwtiltt1Jiie przyjaźń 
niemiockl()-ukralińska; w kai,dytn ra:tie g,ościin.a „dry­
blasów" :niemieckich u uktah'is.klch wiele p,ozwa1a 
się dnmyślać. 

mp) Tarnopol. (Zaunast .zarnkmięteg,o gimna-ijum 
rudnec10). i\Ii1111ster Oś,viaty zarządził w trr1iejooe zam­
kni~te:o pańslwmvego gtm111azjum męsklliego z_ ru­
skim językiem 1DauczamJLa w TaI'!l1lopolu, ohvare1e w 
tym samym budynku państwowegio gimnazjum żeń­
skie!?10 z polskttm językti.em nauczam.i.a. W,obec tego 
na 'teremie trzech województw mafopolsk!ich maj­
dują się obecmli.e dwa polsl·'l.e gimnazja żeński'e. 

KRESY WSCHODNIE. 
kw) Zóołtmoow. (Poimr wsł.) W. dr:iru :t2 hm. 

we wsi Czarnakowie pow. Zdołbunów w ZJa,grodzre 
Pairaskiewji Tka~zuk wybuchł poż.ł:r, który, wsi!futek 
siłnego wiatru przeniósr się na sąstiaiinile budyinki, 
niszczac 31 gospodarstw wraz z iinwentairzeim mlłli­
wyun r- tbożem. Pastwą płomieni padła rówi:i~ż szkl:>­
ła powszechna. Straty wynoszą 90.000 zł. Ogi.eń spt:>• 
wodowały bawiące się n,a podwórzu dzieci. 

l CAtE J OLSK e 

() Bibljoteki węditowne dla kol~jarZ>:. Wi dowyn-n 
budżecie ministerstwa komunikacji flg'Un1Je kwoha 550 
tys. zt na 0el'I; ~lturalno-o~~towe ~olejarzy,. Pra.<::'1 
oświatowa \vsró<l pt.a(Dwn,ikow koleJOtvych l?ZW'I.Ja 
się z roku na rok. SzczcgĆi~ni,e giJd.nyu:1 1;1wag1 fr.ag­
mentem tej dziala~nośd jest uruehom1en_1e_ błłblJotek 
węd.ro nych, które krążą z miejsca n.a .~1ieJsce. na. o­
znaczonych odcinkach i dowożą ks>Htzk1, zia:br,eff"HJąc 
przeczy ne. 

() Partyjne ~nwryll'.ry._ Odnośnie. do otrzyma­
nych ;,,apytań. cz.y nailezen1c w okrc. ie zaborczyim 
~tzędnika panstwow~go _di::i t-e:go r-adz.aJU 1.o\vJrzystw, 
jak „Sbkół" i roz,v::Jame w _nich pracy spJłeczno­
narodo\\ej, uz.ts..,d.111 p~dwyz~ę emery~ury ~o. 1qo 
p.roń., notuj ny 11.1st~p_uJący fakt: Pcww:t, 111 z<,d;n.1k 

do\v,.y - t'11< , t \\ n, J<;l poddn -l! 0 Ltl-.~ 1,od~yztr:, 
or i r j, • ., :st.l' na ;,-.,_lląunilwcl1, p,:)tx.i ·1Lliz.1Jącyd1 

ł • I ·--ze em .. SrJk)la" ,; pewnem 

mieście, a puedtem długohetrum członkie.."11 tegiJż w: 
i!rune:n mieście i na potwierozeniu urzędu gmmnego_ 
w tern miieściie., że wskutek działamośel partjotycz::10„ 
potsló.ej, n,ie był dobrze widzia.1ym przez władze au• 
stt-jackie, a mimo to iJ<lmówiono mu podwyżki ,,z. 
pmi:rodu braku warunków, p:rzewi<lziia:iych w art. 82 
ust. 2 ustawy e:-nerytalnej". Z tego widocz:1.e, iJe 
władze oentrabe, a zwłaszcza ministerstwo skarbu, 
miimo zapowiiedzi libttafinc-g,:> traktowa..'1la w tym wzg[~ 
dziie emerytów b. państw zaborczych, nJe okazujł 
tej skłon,ności. 

() Pobkie kucha,ki min. Zaftskii:go. ;w; ub. 
dnia,ch publiczność na. diwo!ł"CU Głównym była świad­
kiem gorszącego zajścia, ~.anego bez p'.>wodu 
p,rzez agenta tajniej polkji. Na ławach w poczekalni 
siedziała między innym1 pasażerami jakaś kobicu. ~ 
pewnej chwili zbliży~ się do mej jah.-iś jegomiJść 
w długkh butach, z grubą Laską i z fajką, zapyta„ 
jąc na co czeka. Usłyszał, że Till brata. a brata 
- to tam za d:rzwi:3.mi ! - krzyknął. PoniewJ.z za, 
czepiona oczywiście niie chciała wyjść, pn,eb n.a.past„ 
nik zaczął ją ciągnąć. Kobiera opada. się. W.ów-czas 
nieznajomy krzyknął: ,,won ty ... t'' i uderzył ją Jas„ 
ką. Momentalnie powstah::> zbiegowisko. Niektoczy, ~· 
dząc, że mają do czy1nienia z rumdfilrzem żywym t0.c 
warem, stan~li w obronie napastiOW'.anej. Dopier-'.> wez­
wa-ny posternnkowy wyjaśnił, i,! nieznajomy jest a. 
gentem pollcji. Kobietę wkrótce uW1.:>l.nioM. Swiadkn-< 
wie zajścia ustad:iil~ re jest to p. Ma.rj~ ~ ~owiclra, 
zatrudniona w kuchni p. mmistra Za!ieskiego. 

Międzynarodowy ongres rysuDKOWJ 
dla dzieci. 

Międzynarodowy kYJ!mitet pomxy: dzieciom wi 
Genewie ::11adesłał Polskiemu 'Komitet::>-Wl Opieki nai~ 
Dzieckiem nagrody, zdobyre przez dziec1 polsbe :ia 
międzynarodowym kongresie rysunkowym w G~ 
wre. z JX)Śród 22 uczniów i ocze:tic (10 ze szkót 
po sziechnych i 12 ~ szkół średnich1, których prace 
z<lobyły nagrody p'.)lskiego k,'.)llil&tetu i sła::i,,: zo.. 
stały; do Genewy, jedno dzi.eck,:> odznac.mne zostab 
przez Komitet Genewski medalem srebr:iy.n, troje -
medd,lem bronzowym, oraz pięciom - dypo;nym h:>-. 
norowym. Poza.tern Polski I(,')mitet Opi-eki ::iad Dzie-::~ 
kiJe!m o<lznaiezył 96 dzieci, w tan 59 Zł= szkół _pow­
s2Je1Chnych i 37 ze szkół średnich. Nagrody 1 oo­
znac:re:1ia zostały już p!"zesbne do szkół. 

Precz .: uprLed'zeru.em, że l);,olski ~ • 
od zagr.aolemeglo. 

gorszy 

- Niechzc mnie p'-1.n 1 1A.J-- ... 
ko\\ y. Jest€ m r ·p :-t rem, 

- Jest p 1 t l:lll :n.ie l lrz• bny. Jutr J t.:J e 
p:rn \\Sz;_,st ·: ;:;,s> d, ~l· dm' z gaz l ·. 



·SPRAWY GOSPODARCZE. 
gp) Gdynia prLed Szczednem. W pierwszem 

półroczu br. obrót bwarowy p)rtu Gda11s.kiego wy­
nosił 3.862 tys. tonu, w)bec 3.842 tys. to!1n w ana-
1agkznym okresie nku ubi,egłego. - Pr)centowe> o­
brót towarowy przez Gdańsk osiągnął 37.1 proc. C3.-
1ego obn3tu towanowego Po.Iski w handlu zagrankz­
nym. Obrót w Gdyni w tym samy;n czasi,e wyr.aż.3.1 
się cyfrą 1.604 tys. ton.n wobec 1.190 tys. t)nn w 
pierwszym półroczu 1929. Obrót Gdyni wy:iosił 
15.3 proc. całego wag,)wego "Jbrotu han<lJu rew­
nętrz:1ego Polski. Handel morski zatem bierze udział 

·w ogólnym ha11dlu zewnętrznym ·Polski, uwzględnia-
jąc oba porty - w 52.4 pnc., przyczem cyfra tego 
udziału stak wz.rastd. Gdańsk jest obernie drugi:n 
.co do wielbśc; portem na Bałtyku, p') Stockh'.).lmk, 
Gdynia po Gdańsku i M:Llmo, wysuwJ.jąc się p:xi 
wzg!edem ruchu ton:-iażu przed Szcz~dn. 

OGOUJE WJ.ADOMOŚCl. 
o) "l'(ontroia finansowa Związków kolejarzy. 

Przed paru tygodniam= min_ komunikacjt wyd.ab o­
kólnik do wszvstlfr:h Związków zawod:>wych pracow­
n.ikćw kolejO\\~ych, zawiad.a.mi:3.jący że Zw1ązk!, które 
~hcą n.s.dal ściągać składki od swych członków, za 
pośrednicł\-1;-em !,st płacy, m·,szą poddać się SZ{'.zegó­
ło\\·ej konfnli Fnansowej min. !omuni!rncji. Ob-cenie 
dowiadujemy się. że wszystkk Zw1ązkr ka.lejarzy zb­
:iyh· odpowiedn·e <lc:klarncje w ktć-rych wyraziły swą 
zgodę na kontnlę fina'1smx·ą m;nisterstwa. Jedynie 
Z,viązek maszy;nistć\,' ni~ złożył odp'.)wiedn1ej de­
klaracji. 

P) Kerespono.~n-cja urzrdo'\va komorników sądo­
wych. W wyniku starań Izby Przemysłow•'.)-Ha:-idb­
wej w Pona":iJT. l\'Lnistcrsb-ąo PJczt i Telegrafów 
za 1 ic1.yło komom k..'\v sąd:'\,' apeL:lcyj:i.ych w Pozna­
niu ; Toru:,i 1 or,.,z S::-~du Ok,ęg)\'CeQ;"O w Kabw!cach 
do rzędu instytucyj, podległych M::-iister..:twu S_!)ra­
wiedh,·ości. kt""•ryrn przysługuje prawo kxzystan:-1 
z uwoLnien:a ocl •)~a· po:::zbwych nJ. ZJ.SJ.dach art. 
23 ustawy o poczcie, te!eg,afie i te[ebni,e w brzmie­
niu, ustaionem rozoorządzen·em Prezydenta Rzeczy­
pospolitej z dnia 22. IE. 1928 r. Wobec tego bres­
ponde:1cja urzęd,::rn·a, wys. 1an.1 przez wskaz1:iych wy­
zej komorników sąd'J'wyc.h, podlega pojedyńczej o­
pta::1e ze strony odbi,)rców. 

1'.e1t, 

?ro gram nRadia Pozmnhkiego '', 
Czwartek, 16. pait1Zlle1"11ika. 

7.00 Zegar z wieżv ratusz.owej. 7.15 Gazela po­
ranna. 12.00 Sygnał czasu. 12.35 'Koncert dla mI,o­
dzieży szkolnej. 14.00 Kornu:nikaly PAT'n H.15 Ko­
munikaty gosp., r,oln. 17.35 Radjografja. 17.45 Audy­
cja skrzypoowa. 18.15 Recital k•omp,ozytorów wło­
skich. 18.45 Nadpro~ram. 19.00 Interludjum muzycz­
ne. 19.15 Dodatek do gazety poraJilinej. 20.30 „Orie:n­
talizm w muzyce". 21.30 Słuch!owlisk,o z W.airszawy. 22.15 Sygnał czasu. 

Pro,rram uRad_ja Warszawskie1,?o" 
11.40 Przegląd prasy kraj,owej PAT. 11.58 Sygnał 

cza,su. 12.10 „O czem wiedzli:eć powliinna dobra go­
spodyni". 12.35 K,cmcert szkolny. 15.00 Komunikat 
giosp,od,arczy. 15.35 Kiomllln.ikat LOPP. 15.50 Odczyt 
z Krakowa. 16.15 Muzyka z płyt gra:rnof.onowych. 
17.15 „O śląskiem sereu". 17.45 Koncert oo11stów. 
18.45 Bozmairtośct. 19.10 Giełda rolnicza. 19.25 Płyty 
gramof,001owe. 19.35 Pra,sowy Dzieinni.k Radjowy. 19.50 
ł'ł)1y gramofooowe. 20.00 Feljeton. 20.15 ,,Pogadan­
ka techniczna". 20.30 Koncert popularny. 21.30 Słu­
chowiskio. 22.15 Pieśn11. ro.syjs.kfue. 22.50 Komunikaty. 
23.00 Muzyka taineaaia. 

-o-
Nowa rad'josta,cj:a lwowska. 

Nowa 16kw.irozgł,ośnia lwowska wz:vJszon1 przez 
Polskie Radjo na terenach Targów Wsch)dnich olnk 
ul. Penińskiego, będzie w najbfiższym czas,Ic g,)to­
wa. W tej chwMi ukończone z•)stały już pra,ce przy 
nowym budynku stacyjnym oraz p,ra-ce montażowe 
obu wież antenowych o wysokiJści 76 mtir. każde. 
W najbliższym czasie nadejdzk z Londynu :ap,ail"a­
tura nadawcza stacji tak, że stacja będzie urucho­
miona jec:lcze w październiku br. 

Gf,ośnJ1l z1i;miasł tr~bklJ au"omobilowej! Jak po 
daje angiels];;ie czasopd.smo radj,owc ,,'i.Vireles.s W-orld' 
pe,,-ien przer1sięr..:I!orczy właściciel auta w Wedne:-­
łmry, z~st„p<ił trąbkę samo,cho.il,ową w swem aucie 
przez inst~h,cję głtośnik,ową. D:>J.Pl<i tPmu moie -Oill 
ostrzega::: przechodi!liów już z -odkgl-ośeli 100 m. 

:JD Ln: s dr.. 15 10. 30 r. lmrsy waiut są oasteni e 
Dolar ameryka:'iski I 8 91,5-92,5 
Funt angiels.ki 1 43, l8 
Frank franruski 100 34 8:'l 

„ szwa:carski 100 '12 70 
Marka niemiecka 100 21 L25 
Gulden" ochpc:kie rnn 172 56 

Z poznańskiego targu na bydło . 
• ,rzędowe Sprawozdar.ie Tar!!owei l(omisji Notowania Ce,, 

Poimań, dnia 14 o~źd-iierni,a lHDr. 
Spędzono: wołów 75, buhai 145, krów 323, świń 19:25, 

::eiat f 32, o«Jiec 239! 
Razem 3289 zwierLąt. 

BYDŁO. 
Woły, 

Pełnomięsiste wytuczone niezaprzęgane 
Mięsiste tuczone młodsze do lat 3 
Mlęsiste tuczone starsze , , ••••• , • 
Miernie odżywione • . , , , • • • • • • 

Buhaje. 
Wytuczone pełnomięsiste • , • • • • • , • 
Tuczone mięsiste • . , , • , , • • 
Nie tuczone, dobrze odżywione starsze 
Miernie od.żywione . • • 

Krowy 
Wytuczone pełnomięsiste 
Tuczone mifsiste • , , , . • • 
Nie!uczone, dobru odżywione .•••• , , . 
f,ilernie odżywione • • • • • • • • • • • • 

falowice. 
Wytuczone pełnomięs'sle • • • • • • • • • • 
Tuczone mlesiste • . . . • • • • • • • • • • 
Nietuczone dobrze od!ywione • • • • • • • 
Miernie odżywione • • • • • • • • • • 

Młodzież 
Dobrze odżywione 
Miernie odżywione 

Cielęta. 
Najprzedniejsze cielęta wytuczone . • ·• 
Tuczone cielęta . • , • • • • • • • 
Dobrze odżywione • • • • , • • • • • 
Miernie od.żywione , , • • • • • , • , 

OWCE: 
Wytuczone, pełnomięs ste jagnięta i mlods1e 
skopv • • • • , • , • • , . . . • • • • • 
Tuczone starsze skopy i maciorki • • • • • 
Miernie odt.vwione . . • - . • • • • , 

S Wł NIE fTUCZNll(I), 
Pełnomięsiste od 120 do 150 kg .tywei wagi 
Pełnoml~slste od FO do 120 kg ,vwe 1 wagi 
Peinomiesi;te od 8) do 1001kg tvwej wagi . 
Miesisle św'n e ponad 80 kg • 
M?ciorv i pótne kastraty 
S ~inie beli:onowe . . • • • • • , • , • • • 

Przeb:e~ targu ~poko;nv. 

Koniec działu redakcyjnego. 

142-150 
124-130 
1r8-ll6 
C92- {98 

126-136 
ll2 -122 
C96-1'16 
(80-(93 

134-144 
120-132 
lX-110 
07C-C80 

14C--1EO 
120-13() 
100-111 
oe·-1ro 

090-lCO 
080- (88 

17L·-180 
160-168 
15')--158 
130-145 

148-156 
140-146 
110--130 

161-170 
156-te0 
151-1;,4 
140-148 
1'.<0-150 
148-152 

Redaktor 11aczelnv: Stefan Machalewski. 
!łedaktor odpowiedzialny: Szymon Majewski. 

Za ct.tiał ogłoszeń odpowiada: Stanisław Szal. 
Czcionk Orukarni Leszczvń,;kiej Sp. :i: om-. odo w Lesznie. 

Dn" 14 bm. o '! d '· 4 r•,,o rozst;.ła się z tym ś1: ·~ie n '10 długictJ i dę.ti:ch cierpie ,rncb, opatrzona Sa;,,ramen:am1 św. mo_a kochana ton?., nasz~ najdrv:tsza ma­iecika śo. 

;nu A1ollof:~::11~; ~KRlYIUIA n~rn 
Od czasów B n-Hura najwię ·s,~ Ramona novarro ~a!w1b,tniejsz~ j najpięk: 1 najgłośniejsza kreacja_.. c n·e1sze arcvdz1eło na kult ziem,kiej, które elektrvzuje cały świat i które cieszv Ilię na wszystkicn ekranach św~at~ rekordowem dotąd nienotowanem olbrzym em powodzeniem. Początek punkt. o g. 7-eJ 
1 9 ei, w n!edzielę o godzinie 3, 5, 7 i 9 w. Dh młoc!zieżv dozwo one. -- Pomimo olbnv,, ,eh ko 11ów c?n mbsc TH)T<J•~ln~ ~ KO N CERT ARTYSTYCZNY • 

a · a z -11ntherów a 
W c'ężldm smutku pogrę.teni 

mąż z synami i rodziną, 
dnia 16 bm. o godz, 3,30 z do:nu z..loby 

.•.•...•••.... ············~~-4 pokoji • z1ewczyna l ~uchnii, dobrze utrzymanych próżnego pokoju 
posmkuję n1tychmiast lub 1;1mieh,ca g,:.tuw11ć potr2eb~11 poźoiej. Ctyns?: płace za Mk natychmiast. 

nlt{cbmiast Leszno, nlict zgóry. Zgłosżeni• pod „S. A•· Zgłoszenia oiśm. do cksp. Les1czvńsldc.h 41. do eksp . .,Głosu". dOlosu• ood Nr. ICO, UCHWAŁA. B k L_d _____ . D • ' 
W sprawie postęcaw.n,a u~;;a,cś._:owego nad maiątkiem famy an U owy z1ewczyny Młyn h.rowv i Tartak- E:eonora Wal:zakowa i Wacław Brzozowski Panowie restauratorzy 

chcecie mieć gościa stałego, 
w ;1oniec':1 wyznacza s1_ę t rm n w;_mże; wymie~ionvm Sadzie ~01 W Rc.WtCZU do fabryki cukicuów, mog;. wvs,uchama r.g~omadzema wierz· cieli celem doda,k&_wego _zt-adan1a płaci najwyine odsetki od ~,~ zgłosić. T. Sternsl, Leszno, ~f!d~;n~~Y w~~r.zJr~!~t:Jś~~i :a:n-~~~~:e ;~!f,/;~:~~')a :~~~~:śc~~: wk12ddw. ul. Lmc::>yń!!ldch 27. 
~:~~~ d~ i::ktz:t; fi~2:;~~~a1;10.odpowiedniej kosztom postępo-. Kto potrzebuje wody? Mieszkanie 

B.Jjanowo, dnia 11 płzdziernika 19.3C'. Zaznaczam miejsce podziem-
Sąd Powiabwy. . nbch :fył wodaycb rótdfk" cza. 3 p:..kojovc z kachn1,i. pokój --------------------~ 

.1 'I l:ąpidowy z centralocm ogrze-Gcspoda stwo Majętność ANTONINY rodziejskq. Dlt1goletoi1 prak- waoiem, do wynaii:cł■• Leszno, Jrywatne, przesz.o O rr, ., dvn: ;:;os,a~a •·a sprzedaż w1ęks~ą tlosć tyka. Pa. rderencje od wlad1 ul. Sienli:'ewlcz: 20. 
masywnv, 5 pok. dobra rola na- c_ebuli I i ~sob prywatnych. A.J1chym-
~a i.~am:i~ i!~e;~~~~k: r;t;~ z• s":1, dyrektor browaru w 
i m•rtwym, na sorze:!at Cem tawskiej Bojanowie. Ludzi 

kupujcie piwa 

z browaru Junkiego 
w Bojanowie. 

Dostarcza 

wyborne piwa 
flaszkowe beczkowe. 40.CCO zł do objęcia potrzeba ---------- do wyblertmia kartofo potrze. ~~:1ae~:~,se'1~::~:~.:~:::::~, iOlOd~lr!1· bluje AMao'· GlrzyEbolwo. Wsze kie_ DRUKI 

W I oraz drzewo opałowe 'li' wykonuJe 
poleca fran1w aom (kawaler) z własnemi mrz~- iłoi do uźytka. Leszno, al. s z y b k O STEFAN SAMOLE WSKI, LESZNO dziami. J•~iellonska 3. gustownie 

Tlf 243 Ma• tn zć st---...1 • t tanio ee on · 1ę o:s •u.1a.eW1ce Ogłoszenia w gazecie 
per Leszno, teL 174. naszej są skutecne! Drukarnia Leszczyńskay ut Wolności 21 

p .., edpłała• Na PQCZCie wi;az z tygod. .Pnyjaael Rolnika.• ..Diinako Domowe,". dodatkien. rz • powieściowJ'lll i dodatkiem auetrowanym z .dDCHZ. cło domu pnez li•t>Owego w!ącznie z op,Ja~ami poc%towemi w}'llosi kw~alaie 7,08 z? miesięcznie ?, 36 zł, w ekspedycji agenturach u,ie•ięcznie 2.00 sł. z ednon:emem cło dom·u 2,20 zł. Oddzielny nu.n>e: 15 groezy ł enia• Wiersz milim. 1 łaa.. Aa str. 6 lam. 20 groszy. Relcłamy 1 ?am.w dziale recłak­g OSZ • cyjJlym 60 croszy. Najmniejsze og;loszenie k011xtuje 2,00 złote. Przy e~sten-
0 ·tananin udziela ai.ę .abatu, Pay konlc~raa,ch i d~ch?dzeoia h s~do~ch ,-w_:eotelkie rabaty 

0 _ped.aill• Za telefonicwe podane ogloezema nie przyJmuJemy •di:;o-w1edz1alnoac1. Konto b~n 
6 ~ Bal!llc ludowy w Lesznie. Konto czekowe: P: K. O. Pozn~n. 203 736. Slc:rytlca poczt. 22 .,// ram prze„kód w 2!4kla<lzie, spowodowanych wyzn;ę •~ą,_stra1~ow lub temu i,odobnych, wy. awni::two nie odpowia<ła za cłoatarczanie pismn a ab011enc1 nie maJę prawa do odszkodowani„ 

Agentury pozamiejscowe: Rawicz: Polowińalc i lgn., uL_P_aderews.' ie & o, Bojanowc: A dam-_,;:;___..;;.. _______ czewalc:i. Dwcacowa, S1D1giel: P. Sierant, Sieakiewicza 2,4, 
Gom:yii: JQdmwałri. Rynek. Poaiec: Stefański, kaięgarnia. Krobia: A. Wlcklińsl<i. Wolutyn: Ą. "imOł'.tZVr,cki. Ko,cielnui u. 1. Miejska Górka: Walenty Szynli:a. Rynek. Sarnowa: Wędl,k, fryzjer Jutroehtł J. Oetrowaka, Ryncl< nr, 9. Zbąszy.ór M. Caliń■ke ul tv:,""'" ,ow­ska nr, 6 , Wijewor lg. Wojciech, Pogorwela: Ko.. drogeria, Rynek. Wielichowo Dud,-:" Pk., pi.-karnia Dubia p. Rawier: R. Kowalak;. W.rcniawy: Da!aozyńaki. '.laborowd &ad.a, Hynek t Matyla, Rynelc. Włoszakowice: Wojtlcowia~. piekarnia. Sw~ciechowa i(oadaeJ. Ka.ywim: BoL . .PiLucz:,l::, R,yn,clc, Oideczna: Szawelalci, ulica Leszczyiiaka. Bukówiec Górny: Sryrr.nrl11!-;. piekarnia. 


